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N aród  p o lsk i uroczyście 
o bchodz ił 35 roczn icę  

W  i e l ki ego Pa źd ż ie rn ika
Akademie i mason ki w caljm kraju

Potężna m anifestacja ludu  Moskwy 
na cześć KPZR i W ie lk iego Stalina 

w 35 rocznicę R ew olucji Październ ikowej
Imponująca defilada wojskowa

Księga poświęcona A A VI rocznicy 
Wielkiego I'aździernika

■Wyrazem serdecznych uczuć ' a rtys tów  licznym i w iązankam i j, 
m iłości i wdzięczności spółe- j kw ia tów , 
czeństwa polskiego dla w ie lk ie - ; #  '
go K ra ju  Rad. stał się masowy j  \\r im ponującą m anifestację na

n u l l t k n ^ w S ą c e r w ^ y s i ą -  ! S k i e g o  T w i e l k ^ ^ W f ^ d z a  ' (0  M O S K W A  (PAP). A gencja  TASS donosi, że z o kaz ji kój. o dem okracje, o socja- j kłosy pszenicy. Przechodzą j
cach uroczystych masówek i: a- mas pracujących całego świata ! 35 rocznicy u tw orzen ia  p ie rw szego na św iecie państw a - hz“ :, . ■ i i

w  c -  | ? t e , i  S ta lina p r a . - L t . a  .1 , . .  P la cu  C . ™ y m  .  M c k . i .  o d b y ł ,  Z l S Z K i Z  $ ? 3 S Z
się 7 listopada defilada oddzia łów  garn izonu moskiewskiego. ! następnie w  zw artych szeregach ;.ku.. globalne plony zboża w y -  i

i sportowcy stołeczni —  zdrowi., i n iosły 8 m ilia rd ó w  pudów !“ . 
„Pierwsi przemaszerowali przez ; si iń i t odważni chłopcy i  d z ie w -{ M anifestanci w ita ją  serdecz- 

Plac Czerwony słuchacze A k a - i  częta. Wznoszą oni okrzyk h a ’ n ie  gości zagranicznych obec 
dem ii. W ojskowej im . Frunzego, ; cześć najlepszego przyjacie la  ; hych na. Placu Czerwonym.

lym - k ra ju  na cześć X X X V  rocz- j akademia w  K rakow ie , 
n icy  . W ie lk ie j• Socjalistycznej | Gorąco przy ję to  wystąpienie 
R ew olucji Październikowej. j konsula ZSRR w  K rako w ie  A, 

Zagaja jąc uroczystą akademię j N ik itina . 
w Polsk ie j A kadem ii Nauk M ów iąc o w ie lk im  wkładzie 
prezes P A N  pro-f. d r  Jąń Dem- ! ZSRR w obronę pokoju '..-konsul 
bowski ppwńedzlął m. ih. „P o l- ¡N ik it ih  s tw ie rdz ił: ..Partia - i 
skę Ludową łączy z narodam i | rząd radziecki konsekwentnie 
Zw iązku Radzieckiego wspólna i rea lizu ją  po litykę  przyjaźn i ’ i

Jak zw ykle  w dniach .w ie l- 
,k ięh urocz-ystościł, Plac Czerwo
ny. jes t wspaniale udekorowany. 
Na gmachu wznoszącym się ha-, 
przeciwko Mauzoleum W łodzi
m ierza Lenina w idn ie ją  o lb rzy -

droga, zmierzająca ku temu sa- j współpracy z narodam i całego: j m ie ■ po rtre ty  • założycie li parti: 
memu celow i. Łączy nas  ̂szcze- i świata. Przykładem  tego jest j kom unistycznej i  wodzów na-
ra i gorąca sympatia dla na- : m. in. rosnąca z każdym dniem ; rodu radzieckiego —  W łodzim ie- de filo w a li uczniow ie najstarszej 
rodu, k tó ry  zay/ąze ,ofia: i:e  w a l- | Nowa Huta, k tóra .jest dowodem ■ •

a za- n im i słuchacze innych w yż
szych uczelni wojskow ych —  
artylerzy.ści, czołgiści, lo tn icy  i  
marynarze.

W  zw artych szeregach prze

czył o  .wolność i szczęście Cżło- i w ie lk ie j przy jaźn i narodów K ra - 
' w ieka. W ;im ien iu  Polskie j . A ka- j j u R a<j  z narodem -po lskim i Ta- 
dem ii N auk składam serdeczne | ka • przyjaźń i współpraca poka- 
życzenia pomyślności d la  . b ra t- j żuje całemu św iatu, że p rzy- 
nich narodów 'Zw iąż.ku Radziec- ! świeca naszym narodom jęden 
kiego w w ie lk im  dziele bu d o -| C'el, k tó rym  jest pokó j“ . '  
wania nowego ustro ju , budowa- j

Ludność  s to lic y  z ło ż y ć  
życzen ia  w  A m basadz ie  

Z S R R

(f) Dn ia 7 bm. z okazji X X X V  
rocznicy W ie lk ie j Socjalisfycz:-

ni-a. kom unizm u i wyrażam  nie
złomne przekonanie, że stosunki 
ku ltu ra lne  m iędzy naszymi k ra 
jam i będą ożyw ia ły  się j.i, .zacie
śn ia ły coraz ba rdz ie j“ .

*
Na uroczystej akadem ii, robot

nicy, technicy i  inżyn ie row ie Fa
b ry k i Samochodów Osobowych I g m a c h u  Ambasady 
na Żeran iu u c h w a lili tekst lis tu  l w  Warszawie.

rźa Lenina i  Józefa Stalina 
oraz herb Z w iązku  Radzieckie
go i herby 16 Republik Z w iąz
ko wy eh. Na czerwonych tra n 
sparentach umieszczono., hasło 
K om ite tu  Centralnego KPZR: 
„Pód sztandarem- Lenina, pod 
przewodem Stalina naprzód do 
zwycięstwa --komunizmu 

Tysiące gości za jm ują ' try b u 
ny wznoszące się w zd łuż „m u
rów  K rem la . Na uroczystości 
obecni

radzieckie j szkoły ofice rsk ie j 
im . Rady Najwyższej -RFSRR. 
Przez Plac przemaszerowują 
oddziały; wojsk: ochrony: pogra
nicza. a za n im i m łodzi w ycho
w ankow ie szkół w o jskow ych 
Im. Suworowa i im . Nachimowa.

Następnie na Plac w kracza-

m łodzieży radzieckie j, tow a- Przesyłają oni b ra terskie  po- 
rzysza Stalina. j zdrow ienia wszystkim  narodom

W kraczają na Plac ko lum ny [ walczącym przeciwko agreso- 
łudności pracującej dw unastu j.rom im peria lis tycznym  i  pod- 
dz ie ln ic  M oskw y. Nad n im i w i-  rżegaczom do nowej, w o jny , w 
dać morze sztandarów, p o rtre - | obron iu pokoju, ,o demokrację, 
ty  tw órców  państwa .radzi ec- 0 socjalizm. Wszędzie w idać 
kiego W łodzim ierza Lenina u p laka ty  ze słowam i w ie lk iego 
Józefa Stalina, p o rtre ty  k ie - : S ta lina : „N iech żyje pokój m ię - | 
ró w n ikó w  p a r ti i i rządu, czer- . dzv narodam i! Precz z podże- | 
wone transparenty  z p iom ien- gaczami w o jen nym i!“', 
nym i hasłam i Kom unistycznej ['• Ludność M oskw y w ita  po | 
P a rtii Zw iązku Radzieckiego. | b ra tersku masy pracujące k ra - i 
Słychać nieustannie ze wszyst- jó w  dem okracji ludow ej budu- 
k ich  krańców  Placu Czerwone- i jąee pom yśln ie socjalizm, 
go entuzjastyczne o k rz y k i::  Nad pochodem w idn ie ją  por-

do radzieckich budowniczych 
Pałacu K u ltu ry  i Nauki.

W  liście tym  . załoga FSO 
przekazuje gorące pro le tariacki«  
pozdrowienia- budowniczym  Pa
łacu, a za ich pośrednictwem ca
łemu. narodowi radzieckiemu, 
bohaterskie j Kom unistycznej 
P a rtii Żw iązku Radzieckiego i 
Jej W ie lk iem u Wodzowi .— Jó
zefowi S ta linow i. „Sym bolem  
w ieczystej przy jaźn i m iędzy na
szymi b ra tn im i . narodam i — 
czytam y w  liś c ie  jes t Pałac 
K u ltu ry  i  Nauki. Jest bn dla 
nas jednocześnie symbolem w a l
k i o pokój, .symbolem szybkie
go zwycięstwa socjalizmu w na
szym k ra ju “ .

nej R ew oluc ji P aździernikowej aD&cni * *  przodownicy pracy 
charge d 'a ffa ire s ’ ZSRR D. I. ; przem ysłu i  ro ln ic tw a , uczeni, 
Z a ik in  p rzy jm ow a ł życzenia - W ' pisarze i  -artyści, deputowani do 

R a dz ie ck ie j; Rad Najwyższych . ZSRR. i 
( RFSRR. oraz m in is trow ie . Wśród 

Pierwsza^ złożyła życzenia de- gość: za jm u ją  m iejsca czł.onko-

ją  oddziały słynnej fam ań sk ie j , „C hw ała  S ta lino w i - • 11 ety Prezydenta Polskie j Rze-
D y w iz ji G w a idy jsk ie j, Uczącej Barw ne p lakaty, transparen- ezypospolitej Ludow ej Bólesła- 
w  s w y c h  szeregach 33 żo łn ie - : ty. w ykresy da ją  świadectwo j wa B ie ru ta  i prezesa Rady M i
rzy i oficerów, k tó rym  za od- j wspan ia łym  w yn ikom  pracy (n is trów  . P o lsk ie j Rzeczypospo- 
wagę na po lń w a lk i przyznano j 
zaszczytne • ; ty tu ły
Zw iązku Radzieckiego. ; komunizmu.

Przez Plac Czerwony prze- j Na p tacu. brzm ią 
ciągają oddziały zm otoryzowa-

sekreta-
N owa- wie licznych delegacji zagrani-

' Polski.
legacja KC  PZPR z

kłem  na"cze le*1 t0 " '  “  P uwv“ '  cżnych; p rzyby łych  z 
* Do Ambasady p rzybyw a ły  l i -  Czechosłowacji, Węgier. B ułga- 
czne delegacje organ izacji sp.o-; l'4>. R um un ii, A lb a n ii, NRD. 
łecznych, warszawskich ząkła- > Chin Ludowych, Koreańskie j 
dów pracy i  in s ty tu c ji oraz m ło - j R epub lik i Ludów o-D em okra ty- 
dzieży akadem ickie j i  szko lne j.: czriej. M ongo lskie j R epub lik i 
k tó re  z łoży ły  na ręce charge ¡ Ludowej oraz z F ranc ji, A n g lii, 
d 'a ffa ires Za ikm a gorące i ser- i w ioch. A u s tr ii.  F in lan d ii, Ć e j- 
deczne życzenia dla, nąfodow  
Zw iązku Radzieckiego. jonu, Nowej Ze land ii, Burm y,

S kładając życzenia delegacje A u s tra lii i innych k ra jów . Obe-

ń«j piechoty i ' ' a rty le r ii, oddzia
ły  a rty le rii, przeciw lotn iczej i 
przeciwpancernej, ciężkie działa 
i  haubice oraz miotacze m in  — 
trw . „KatiusZe“ . Defiladę zam y
ka dyw iz ja  pancerna.

; Uczestnicy uroczystości w ita l i  
gorąco oddziały w o jsk radzie
ckich, stojących na straży po
ko ju  i: bezpieczeństwa _w ie lk ie - 
go K ra ju  Rad.
. Po zakończeniu defilady od

by ła  się w ie lka  .m anifestac ja  
ludności pracującej Moskwy.

_____  ludz i radzieckich, ich gotowo- |,lite j- Ludow ej Józefa Cyran
Bohaterów r c i °  ja k -.n a jry c h le j-  (kie-wieża oraz p o rtre ty  p rzy-

. sze przejście od socjalizm u do : wódców innych  k ra jó w  demo-
| k ra c ji ludowej,

. t , , dziesią tki i M an ifestanci pozdraw ia ją  na-
orkiestr, p łyną w  dal pieśni o

Wydzia ł H is to r i i  P a r t i i  KC- PZPR w yda ł nakładem Książki 
i Wiedzy“  księgę pam ią tkową poświęconą X X X V  rocznicy  
W ielk ie j Październikowej R ewo luc j i  Socjalistycznej. Księga za
w iera  dokumenty i  m ater ia ły  obrazujące historyczne znacze
nie Rewolucj i  Październikowej, a zwłaszcza je j znaczenia dla  

narodu polskiego i  jego niepodległego bytu.

ród n iem iecki walczący o zjed
noczone,- niezawisłe, dem okra- i 
tyczne i pokój m iłu jące  N iem - i 
cy, o ja k  na jrych le jsze zaw ar- I 

Wysoko nad ko lum nam i po- cie trak ta tu  pokojowego w  in - j
teresie narodu niem ieckiego

szczęśliwym - życiu lu dz i ra 
dzieckich, o w ie lk ie j p a rtii ko
m unistycznej, o S talin ie.

Przyjęcie w Ambasadzie ZSHK 
w XXXV rocznicę

w iew a ogrom ny jedwabny teresie narodu niem ieckiego i  ! »»  ■ l i  * * IV I  • •  i » '  i  •  • i  •
sztandar z bo jow ym  apelem w  im ię  pokoju na całym  św ie- . u  • e l k i e j  K e n o l u c | i  P a z c I z i e r n i k o H e j  
p a rtii:  „Pod sztandarem Lenina, ■ ćie.
pod przewodem S ta lina  — na- I M ieszkańcy M oskw y p rz e s y -1 (i) W dn iu 7 bm. w  Ambasa-
Pfzód ^ /w y c ię s tw a ^ k o m u n iz -  ia j ą p0zdrow ienia bohaterskie- ! d?ie ZSRR w  W arszawie odbyło

mu' narodow i koreańskiem u i przyjęcie z okazji 35 rocznicy 
walczącemu mężnie o wolność i ; W ie lk ie j Socjalistycznej Rewo- 
nieząwisłość- swej ojczyzny prze i iuc-ń Paździe in ikow ej. Gości w i-

w ręczyły  przedstaw icie lbm  A m -i cnl. *akże członkow ie k o r- 
basady liczne w iązank i czerwo- pusti dyplomatycznego i a-.la
nych kw ia tów . W iele delegacji', chies w o jskow i. , ' -
złożyło rów nież szereg upom in-; Na k ilk a  R linu t przed ?ozpo.

j j j  j częciem de filady na trybunę
l t \ 7 i,M ,  y w m ' * « '  ! wchodzi Józef S ta lin  w to-wa- — . . . .  „ „f l)  i DlTi. Z OKaZ.n A.A,A.v ; OLZ- , , i rop?n (k# W lC lkie i SO-Tir- v  - • e • w z • :'r 7v * tw >  «\vvcb ■/‘ę7veh ’ i  ocznie®

, IT . „  . . . Uicy W ie lk ie j S>ocjąL*tyei .1*ej i z7*  ’ •* V “ f ł ? “ ” ----“  i,.3ali-*tvryne4 R ewolucji Paz-
botm cy „Ursusa przybyłych na i R ew o luc ji Paździe rn iko \ve f spo- i współpracowników . , | - JK , nrzewm a' sie
akademię artystów  radzieckich, nolekie oddało ho łd ; ¡dz ie ln iko w e j p izew .ną. • ,. . . . .  — leczenstwo polskie oaaaio n w a ,. Wszyscy - obecni na Placu : przez Piać Czerwony pochod

Czerwonym w ita ją  w ie lk iego ; około m ilion a  mieszkańców' 
wodza entuzjastyczną - owacją.

m u !“ . Pod tym  sztandarem idą 
radzieccy uczeni, członkowie 
akadem ii, profesorowie, pra
cownicy licznych in s ty tu tó w  I

*
Serdeczną ow acją p o w ita li ro-

(f) M O S K W A  (PAP).

i , . . .  i.c iw ko obcym najeźdźcom.! naukowych. Wsrod m am fes tan -i „  „ . ,
i tów  idą studenci U n iw ersyte tu  ! nacl ko lum nanii w ld-
i M oskiewskiego i  innych w y ż - i nie-!e hasł° ; vNiech ży je  p rzy - 
! szych uczelni stołecznych. W i- ! i “ "  narodow A n g lii, S tanów 
i dać liczne m akie ty  książki i Zjednoczonych i Zw iązku Ra- 

w  J. W. S talina „Ekonom iczne ! d z ik ie g o  w  ich walce o za- 
1 problem y socjalizm u w' ZSRR" ' Pooiezeni€

członków bawiącego w  Warsza- I bohaterskim  żołnierzom  A rm ii 
W ie zespołu Teatru im . Mbsso- j Radzieckie j, k tó rzy  z łoży li w  o- 
w ieta. A rtyśc i radzieccy wystą- I fierze swe życie, niosąc w ó l- 
p i l i z prograniem, estradowym, łność i  . pokój naszemu narodo- j D efiladę wojskową odebrał 
na k tó ry  złożyły się 'recytacje j w j. | m arszałek Zw iązku -Radzieckie- j
w ierszy i fragm enty sztuk z re- ; W ieńce składano .na Cmen- go Timoszenko. W  tow arzystw ie 
pertuaru teatru. i tarzu-M auzo leum  żołn ierzy ra - | generała A rtięm jow a , k tó ry  do-

Cały program  b y ł niezwykle j dzieckich, u stóp pom nika B ra - j wodzi j  de filadą m arszałek T i-  
gm-ąco P o jm o w a n y  przez zgro- j te rśtw a B ron i i pod pom nikiem  ; moszenko przejechał przed fro n -
madzoną załogę. Wśród serdecz- Wdzięczności 
nych ow acji robotnicy obdarzyli I k ie j.

A rm ii Radziec- | 
(PAP)

Wyjazd deleijacji polskiej 
na koniereneję w sprawie pokojowego 

rozwiązania problemu \iem ier

M oskw y m anifestu jąc jedność 
i  zespolenie w okó ł p a rtii ko
m unistycznej i rządu radziec
kiego.

Świąteczny pochód ludu pra
cującego sto licy  ZSRR rozpo
czął sie w  południe. Na czele 
pochodu k roczy li n a jw y b itn ie j
si stachanowcy z przedsiębiorstw  
stołecznych; znani uczeni i dzia
łacze k u ltu ry .

nowej genia lnej pracy, sta- tnva iego pokoju na całym  : KC p z p R

Świąteczna m anifestacja za
dokum entowała raz jeszcze

I tein oddziałów w o jskow ych i. 
z łożył żołnierzom  i  ' oficerom  
oraz w szystkim  obecnym na 
uroczystości życzenia z okazji 
św ięta R ew oluc ji, a następnie 
w yg łos ił przemówienie. (Prze
mówienie marszałka Tirhaszen- 
k i  zamieszczamy na s ir. 2).

Przy dźwiękach m elod ii hym -
.............................. ...............  . . . . .  . a,u zw iązku  -Radzieckiegb i  p r ^  |zd l.ow ień d]a wszystkich naro-
nvysłu E lektrotechnicznego, •Sta- j ^orrvpaniam encie a ity le iy .jsk ich  ; , '-walczących przeciwko a-
n is ław  Trepczyński — praw n ik . I salw honorowych rozpoczęła się ; gresorom im peria lis tycznym  i 

(PAP) ! de filada w o jskow a., I podżegaczom wojennym , o po-

now iącej potężny oręż ideowy 
w  walce o kom unizm . Na p la 
katach w idn ie je  tekst odkry te
go przez J. W. S talina podsta
wowego ekonomicznego prawa 
socja lizm u: zapewnienie m aksy
malnego zaspokojenia rosną
cych stale potrzeb m ateria lnych 
i ku ltu ra ln ych  całego społeczeń
stwa w  drodze nieprzerwanego

i s w ie c ie ..
członkowie Rady 

Państwa, członkowie Rządu /  
W pochodzie niesione są por- Prem ierem Cyrankiew iczem  na 

tre ty  wodza narodu- francuskie- : czele, generalic ja z M arszałkiem  
go Thoreza, wodza narodu w ło - ! Polski Rokossowskim na czele, 
skiego T o g lia tt i‘ego, wodza 
am erykańskie j k lasy robotniczej 
— Fostera, sekretarza general
nego KC Kom unistycznej Par
t i i  H iszpanii Dolores Ib a rru r i, 
sekretarza generalnego KP

naukowego i ku ltu ra lnego oraz 
przodownicy pracy.

Na przy jęc iu  obecna była ra 
dziecka delegacja W szechzwiąz- 
kowego Tow arzystw a Łączności 
K u ltu ra ln e j z Zagranicą, p rzy
była do Polski na uroczystości 
Miesiąca pogłębienia przyjaźn i 
po lsko-radzieckie j ze znakom i
tym  pisarzem radzieckim  S ur- 
kowem na czele oraz bawiący 
w  Polsce zespół Państwowego 
Dramatycznego Teatru im. Mos- 
sowieta z k ie row n ik iem  a r ty 
stycznym i g łów nym  reżyserem 
tego tea tru  Zawadskim  na czele.

W przyjęciu  w z ię li udzia ł 
członkow ie KC PZPR, przedsta- | przedstaw iciele korpusu dyplo- 
w ic ie le  naczelnych w ładz stron- j matycznego akredytowanego w  
n ic tw  politycznych, zw iązków  - Warszawie.
zawodowych i organ izacji społe- j P rzyjęcie up łynęło w  niezwy- 
cznych, przedstaw iciele św iata ' k le  serdecznym nastro ju. (PAP)

ta li m ałżonka ambasadora ZSRR 
Sobolewa i charge d 'a ffa ires 
Zaik in .

Na przyjęcie przybył Prezy
dent Rzeczypospolitej Bolesław 
B ierut.

. . .  W przyjęciu w z ię li udział:
w o jn ie  i zapew nie -| czj ot^ o w ie B iu ra  Politycznego

Prze- i(f) W dn iu 7 bm. w yjechała r W rocławskich Zakładów 
z W arszawy do B erlina  polska | 
delegacja na Konferencję  w  | 
spraw ie pokojowego rozw iązania i 
problemu niemieckiego, przeciw  j 
m ilita ryzac ji, za pokojem i j 
współpracą między narodami. W 
skład delegacji wchodzą:

p ro f. Jan Dembowski — prze- j 
wodnieząey , Polskie j Akadem ii 
Nauk,, ks. prof. Eugeniusz Dą- ] 
b row sk i — profesor teologii 
U n iw ersyte tu  Warszawskiego, 
redaktor Ostap D łuski, D om in ik  j 
Horodyński — redaktor naczelny 
pisma kato lickiego „D ziś i ju 
tr ;  “ , Jarosław  Iwaszkiew icz — j 
wńcepfżęwodniczący’ Zw iązku L i-  ;
teratów  Polskich, prof. Jerzy j c ie lą  mas p ra cu ją cych  w s z y s tk ic h  
Jodłowski — przewodniczący 
Zw iązku P raw n ików  Polskich.
W ik to r K łósiew icz —  przewod
niczący CRZZ, Leon K ruczkow 
ski — przewodniczący Zw iązku 
L ite ra tów  Polskich,- pro f. Sta
nis ław  K u lczyński —  profesor 
U n iw ersyte tu  W rocławskiego.

wzrostu
d u k c jj socjalistycznej na bazie 
na jwyższej technik i.

Na P lac p rzybyw a ją  coraz to 
nowe kolum ny. Przechodzą ro 
bo tn icy  i inżyn ie row ie  o lb rzy
m ów przem ysłu — zakładów sa- 

pragnien ie p rzy jaźn i i  pokoju I mochodowych im. J. IV. S talina, 
m iędzy narodam i ożyw iające j is h ry k i łożysk ku lkow ych  im . 
naród radziecki. Słowo „p o kó j”  ! \  M - Kaganowicza, zakładów 
w id n ia ło  na tysiącach transpa- -D ynam o“  i  innych przedsię- 
i-entów  obok bra terskich po- b ^ rs tw , a dale j pracownicy in -

doskonalenia pro- i W ie lk ie j B ry ta n ii H a rry  P o łlitta , i
Ze wszystkich krańców 

ogromnego Placu słychać entu
zjastyczne . ok rzyk i na cześć 
w ie lk iego Stalina, na cześć nie
wzruszonej pi-7.yjażni narodów 
K ra ju  Rad, na cześć potężne
g o 1 m ocarstwa radzieckiego. — 
ostoi pokoju na całym  świecie.

Świąteczny pochód trw a ł b li-

K o n iite t C en tra lny  PZPR vvvclal 
p rzy ję c ie  na cześć b u d o w n iczych  

Pałacu R u ltu rv  i N a u k i

b iorstw ,
s ty tu c ji państwowych, artyści 
tea trów  m oskiewskich.

Nad in n ym i kolum nam i w i
dać wzniesione wysoko w ie lk ie

(f) Z okazji X X X V  rocznicy ! Na przyjęcie przyby ł przewod- 
W ie lk ie j Socjalistycznej Rewo- j niczący KC  PZPR Prezydent 

sko cztery godziny. Zam knęła j lu c ji Październikowej K om ite t Bolesław B ie ru t, Obecni by li 
go w ie lka  kolum na sportowców. C entra lny Polskie j Zjednoczo- rów nież członkow ie B iu ra  PoU-
N ieś li oni o lb rzym ie  lite ry  | nej P a rt ii Robotniczej w yda ł 
tworzące łącznie słowa „N a - j w  d n iu  6 bm. przyjęcie  na cześć 
przód do zwycięstwa kom uniz- j budowniczych Pałacu K u ltu ry ' i 
m u !“ . ' Nauki.

Potężna manifestacja jedności sil pokoju i postępu
w skazuje  drogi we w szystk ich  k ra ja ch  bu rżuazy jnych  E u ro 

py  razem w zię tych , ' i  r
Obraz w ie lk ich  sukcesów i nieustannego

U ro c z y s ty  obchód trz y d z ie s te j p ią te j rócz - | w n ik l iw ą  ocenę s y tu a c ji 
n ic y  W ie lk ie j P a ź d z ie rn ik o w e j R e w o lu c ji So- 1 da lsze j w a lk i  i  p ra cy .
cja iis tyczne j p rzeksz ta łc ił się w  now ą potęż- j Na uroczystej akadem ii, k tó ra  odbyła się ;
ną m anifestację  śp łidąrności św ia tow ych  s ił t z; Udziałem towarzysza S ta lina  w  M oskw ie | ro zw o ju  w  każdej dziedzin ie gospodarki na-
poko ju , dem okrac ji i socja lizm u w okó ł dla uczczenia X X X V  roczn icy R ew o luc ji Paź- j rodow e j, ośw iaty, k u ltu ry  i  dobrobytu  mas
Z w iązku  Radzieckiego, w o kó ł p a r t ii Len ina - j dz ie rn ikow e j z re fe ra tem  w ys tą p ił cz łonek j pracu jących w id z im y  rów n ież w  k ra jach  de-
S ta lina, w okó ł genialnego wodza i  naućzj'- j P rezyd ium  K C  KPZR , w icep rem ie r ZSRR. m o k ra c ji ludow e j, w  C h ińsk ie j Republice

bankructw o. Toteż im p e ria lizm  am erykański, 
opętany szaleńczym pragnien iem  hegemonii 
św ia tow ej, g w a łto w n ie  u s iłu je  rozpa lić  no 
w ą w o jnę  św iatow ą, szukając w  .n ie j zbaw ie
n ia  przed kryzysem , przed n ieuchronną za
gładą.

Im p e ria lizm  am erykański u s iłu je  zjedńo-

tycznego i  członkow ie KC PZPR.
W  przy jęc iu  w z ią ł udzia ł char

ge d 'a ffa ires ZSRR D. I. Za ik in .
Przyjęcie up łynęło w  bardzo 

serdecznej atmosferze.
W czasie przyjęcia odbyły się 

występy Państwowego L.udowe- 
gc Zespołu Pieśni i Tańca „M a 
zowsze" oraz Zespołu Pieśni 1 
Tańca Domu W oiska Polskiego.

(PAP)

OlMareie linii 
IrnniM ajoHpj 

K rakó w —, \ o m a Hula
X X X V  rocznicę W ie lk ie jW

Stasiuk

k ra jó w , | tow : M . P ie rw ueh in . W  re fe rac ie -sw ym  tow. i L u dow e j, w  N iem ieck ie j R epuhlice Dem o- czyć pod swą komendą w szystkie państwa 
towarzysza S ta lina . - i P ie rw ueh in  p rzeds taw ił obraz w ie lk ich  osiąg- I k ra tyczne j. K ra je  te w  przyspieszonym  tern- j kap ita lis tyczne, narzuca im  b ru ta ln ie  swą

W snóhiie  z narodem  radz ieck im  X X X V  ' tóięć -Związku Radzieckiego w  rea lizac ji za- p ie  l ik w id u ją  - swe zacofanie gospodarcze, wolę, d yk tu je  im  ro zm ia ry  i  tem po zbro jeń, | Socjalistycznej Rewolucji Paż-
rocznice W ie lk iego P aźdz ie rn ika  obchodziły dań piątego p łanu  p ięcio letn iego, w ykazu jąc, dz ięk i b ra te rsk ie j pomocy Z w ią zku  Radzie- j pozbawia je samodzielności. Rodzi to  opór dziernikowej otwarta została
w olne narody k ra jó w  dem okrac ji ludow e i, ! r ok bieżący jest rok iem  now ych  sukcesów | ckiego szybko rozbudow u ją  w ie lk i przem ysł: | i  chęć uniezależnienia się od W a ll S tree t 7,5 -  kilometrowa lin ia  tram -
wznoszące dziś u Jsiebie gmach socjalizmu.’ budow nictw a kom unistycznego we w szyst- j Podczas gdy s i ły  k ra jó w  obozu dem okra- wśród ka p ita lis tó w  angielskich, francuskich  wajowa Kraków — Nowa H u -

. , , . . , ; k ich  dziedzinach gospodarki i k u ltu ry  nar»- ' c j i  i  socja lizm u ze Zw iązk iem  R adzieckim  na i in . ta. L in ia ta łączy centrum
O bchodził tę ciatę ja -o  swoje św ięto w ie  du radzieckiego. . W ie lk i- p rogram  rozw oju j czele n ieustannie  i szybko rosną, w  obozie i Chcąc omotać narody siecią łga rs tw , im pe - .Krakowa z południo-wą bramą 

prze- k i naród ch ińsk i budu jący  nowe, szczęśliwe ekonom ik i Z S RR, nakreślony przez -tow arzy- i kap ita lis tycznym  w id z im y  coraz liczniejsze ; r ia liz m  am erykańsk i s tw o rzy ł po tw orną  ma- kombinatu hutniczego, przebie-
Samopo- j życie. Ś w ię tow a ł ten dzień bohaterski. naroci ^  S ta lin a  w  jego h is to rycznym  przem ow ie- i dow ody dalszego pogłębienia ogólnego k r y -  i chinę k ła m liw e j propagandy, k tó rą  us iłu je  gając przez nowohutnickie o-

proi. Btefan , koreański, trw a ją cy  w  walce w obronie swej ; n ju  % dnU  9 luleRQ ]946 ro k u " w ykonany  z0- | zysu system u kap ita lis tycznego oraz o b ja w y  siać pan ikę  i h is te rię  wojenną. ¡Media, centralny plac Nowej
stanie w  w yzn a czo n ym  te rm in ie . i narastania' -nowego k ryzysu  ekonomicznego. A le  masy ludow e  nie chcą w ie rzyć  k ła m li-  H uty tzw. Ratuszowy, którego

przodownica pracy j 7i7nłririśA ńarnrBr v ip tn a m u  Tw órczy w ys iłe k  narodu radzieckiego, ; W  k ra ja c h  kap ita lis tycznych , na sku tek fo r -  w e j propagandzie o rzekom ej n ieuchronno- zabudowa rozpocznie się już
........... ............ ś tk ich  ' ' ........  '  ' ........‘  " - - j -  •—i *• - - 1

Uniwe
Józef Ozga-M ichalski 
wodnieząey Zw iązku
mocy Chłopskie j, _________
P ieńkow ski — profesor U n i- | v y o in ^ c j i  n ie p o d le g ło śc i p rz e c iw -a g re s ji-  im  
w e rsyte tu  Warszawskiego, M ana j p e r i ai i zrrlu a m e rykań sk ieg o . Ś w ię to w a ły  ten  T w ó j.c2y

gałęzi przem ysłu, i sowania zbro jeń i : jednostronnego ro zw ija n ia  ści no we j„ w o jn y , przeciwnie, propaganda ta  w kró tce  oraz przez pas zieleni
m a ia jow , m aonez ji i  u u m iy  u u u i « u ^  : o lb rzym i rozm ach postępu technicznego, sy- j p ro d u kc ji na potrzeby wojenne, przem ysł , rodzi w  narodach! coraz mocniejsze pragnie- oddzielający miasto od zakla-

| dzień robo tn icy  i  wszyscy ludzie pracy j steniatyczrte uruchamianie-rezerw'p ro d u kc ji, i w  całości n ie ty lk o  n ie  rośnie, lecz cofa się, : n ie  u trzym an ia  i  u trw a le n ia  poko ju. N arody ¡dów produkcyjnych.
| w szystk ich  k ra jach  sw ia ia  kapita listycznego. n i eust^nny w zrost k w a lif ik a c ji k lasy robo t- j ja k  o ty m  świadczą dane ze Stanów Z jedno- .p iętnują haniebne postępowanie am erykan- Przejazd z centrum Krakowa
I Podobnie ja k  w  ojczyźnie R ew o luc ji Paź- nieżej, systematyczne obniżanie kosztów  w ła - j czonych. sk ich  agresorów, dem askują know ania pod- do samego kombinatu trwać
, dz ie rn ikow e j, klasa robotn icza Polski Ludo - j sn\mh p ro d u k c ji i  stałe podwyższanie ja k o ś c i! Z w yro d n ia ły , zdeform ow any m ilita ry z a c ją  żegaczy w o jennych, udarem nia ją  ich k rw a - będzie niewiele ponad 20 m i-
I w e j p ow ita ła  rocznicę P aździern ika przede w yrobów  —  w szystko to spraw ia, że p lan ¡ cha rak te r p ro d u kc ji w  św iecie kap ita lis tvcz - , we p row okacje  przec iw  poko jow i.

- 1 ............................ ......... W  czasie obchodu X X X V  rocznicy W ie l

Polska prapremiera 
sztuki W. Iwanowa
„Pociąg pancerny“ _____  ___ ____ ____  _______ r____

... 70howiazani-a ¡ w s z y s tk im  o f ia rn y m  czynem  s o c ja lis tyczn ych  io  m ie s ięcy  ro k u  bieżącego zos ta ł p rzez w s z y - ! nym , n ie u s ta n n y  w z ro s t c ię ża ró w  z b ro je n io -
dia uczczenia X X X V  rocznicy j zobow iązań , p o d ję ty c h  p rzez za łog i fa b ry k ,  j s tk ie  p o ds taw ow e  ga łęz ie  p rz e m y s łu  ra d z ie - j w y c h  łą c z y  s ię . z c ią g ły m  p o g łę b ia n ie m  p ro -  
W ie lk ie j R ew oluc ji Październi- !  ̂ k o p a lń  d la  uczczen ia  ś w ię ta  Zw ycięstw a ' ck iego . w y k o n a n y , a częściowo p rze k ro czo n y , j cesów in f la c y jn y c h ,  co. p o w o d u je  da lsze ob-
kowej. Państwowy T eatr Polski I id e i soc ja lizm u . P o lska  k lasa  ro b o tn icza  uczc i- Ś re d n i roczn y  p rz y ro s t p ro d u k c ji p rze m ys ło - n iżan ie  re a ln y c h  p lac, w z ro s t bezroboc ia , ob- 
w ys tąp ił w  dn iu 7 bm. z polską ! ł a roczn icę  W ie lk ie g o  P a źd z ie rn ika  w zm ózo- w e j ZS R R  w  la ta c h  1951 i 1952 r. w yn os i 1 n iż a n ie  poz iom u życia  k la s y  ro b o tn icze j, 
praprem ierą sztuki W siewołoda i ną w a lk ą  o w y k o n a n ie  w ię łk ie g ó : p la n u  sżfe- ; przfeśzło 14 p ro c e n t w obec 12 p ro c e n t z a łó - ' U w ik ła n y  w  n ie p rz e je d n a n y c h  p rz e c i-  
Iw anow a pt; ¡„Phciąg pancerny“ , | śc io le tn ieg o  —  p ła n u  b u d o w y  P o ls k i S o ć ja li-  i żonych w  n o w y m  p la n ie  p ię c io le tn im . j w ie ń s tw a c h  g n iją c y  sys tem  k a p ita lis ty c z n y ,

i sty czn e i‘ i i O grom ne  są sukcesy soc ja lis tyczn eg o  r o i - j  st aje  s ię  w id o w n ią  coraz os trze jszych  k o n -
tu rs ii r a d z ie c k i  J i N a  n ie z lic z o n y c h  zeb ran iach  i  akadem iach, n ić tw a  rad z ie ck ieg o , tra n s p o rtu  i - o b ro tu  to -  j f l ik t ó w  m ię d z y  p a ń s tw a m i im p e r ia lis ty c z n y -

8 , ,  | p o ls k i lu d  p ra c u ją c y  u roczyśc ie  ob ch o d z ił /w ąro .w ego. N ie u s ta n n ie , podnos i się poziom  ; m ;. k t.óre zac iek le  ze sobą ry w a liz u ją  o r y n -
* rzeos awieme, • p . yg owąne ; roczn i Cę epokow ego z w y c ię s tw a  k la s y  ro b o t-  d o b ro b y tu  n a ro d u . rad z ię ck ieg o . D ochód na-1 k i.  z b y tu  i  k o lo n ie , o ź ró d ła  "su row ców

kiego Październ ika  jeszcze donośniej roz le 
gło się w ołanie mas pracu jących w szystk ich  
krajówn

—i N igdy  n ie będziem y w a lc z y li, p rzec iw 
ko narodom  k ra ju  socja lizm u, przeciw  obo
zow i poko ju  i dem okrac ji!

W ie lk i obóz poko ju , dem okrac ji i  socja li-

f  ^S c h ille ra ’ w ^ p - w iW e ^ d e k i n icze j, dz ień  n a ro d z in  n o w e j ep ok i w  dz ie - ro d o w y  ZSR R  w y n ie s ie  w  1952 r. o 25 p ro - re n y  lo k a ty  k a p ita łu .
' A. ’ Pronaszki spotkało : ja c h  lu dzko śc i, e p o k i soc ja lizm u . i l.ce n t w ię c e j, n iż  przed .dwom a la ty  —  w' r o -  R ośnie coraz b a rd z ie j ru c h  na ro d o w 'o -w y -racy jne j

się z gorącym przyjęciem pu
bliczności.

Przed i-ozpioczęciern przedsta
w ie n ia  d y re k to r PTP B. Dą
brow sk i odczytał pismo nadesła
ne przez autora sztuki do pol- 
, skich w idzów  za pośrednictwem  
„T ry b u n y  L u d u “ .

L is t Znakomitego pisarza p rzy
ję ła publiczność gorącym i ok la
skami. (PAP)

Jak w' czasie n iedaw nych obrad hiStorycz- -fe« 1950. W ystarczy przypom nieć, ze dla osią- Zwoleńczv 
ne«o X IX  Z jazdu K om un is tyczne j P a rtii gnięcia ta k  '-wielkiego p rzyros tu  dochodu- na- 
Z w iązku  Radzieckiego, oczy ro b o tn ikó w '; rodpwego k ra jo m  kap iią lis tyczn ym  potrzebne 
i  w szystk ich  ludz i p racy na całym  -świecie , były- całe dziesięciolecia, 
skierow ane b y ły  k u  M oskw ie  także i w  cza- j W  parze ze wzrostem  ekonom ik i k ra ju  
sie obchodu X X X V  rocznicy Rewm lucji Paź- i dobrobytu  mas- ludow ych  odbywa się 
dz ie rn ikow e j. Stąd bowdem, ze Stolicy poko- j w  Z w ią zku  R adzieckim  n ieustanny postęp 
ju , w o lności i  postępu, rokroczn ie  rozlega się k u ltu ry  -1 ośw iaty! W ystarczy przytoczyć, że 
głos, k tó ry  w  im ie n iu  ¡narodu1 radzieckiego liczba studentów  , w. wyższych , uczelniach 
bilansuje dorobek minionego okresu, . 'd a je ' ZSRR jest przeszło pó łto ra  raza wdększa, niż

nut. W  godzinach szczytowego 
ruchu wozy kursować będą co 
4 m inu ty .

Na „uroczystość o tw arc ia  l i 
n ii, oprócz przodow ników  pracy 
z przedsiębiorstwa budującego 
lin ię  i liczne j rzeszy budowTn i-  
czych Nowej H u ty  p rz y b y li po- 
słow ie na Sejm  Polsk ie j Rze- 

zm u s k u p ia  się coraz śc iś le j wm kół w ie lk ie g o  czypospolite i Ludow ej, I  sekre- 
Z w ią z k u  R adz ieck iego , k tó r y  je s t n ie s k ru -  ia rŁ K w  PZPR Jerzy Prym a,
szoną tw uerdzą p o k o ju , k tó r y  p ro w a d z i wry -  sekretarz K W  PZPR Zenon
trw a le ,  k o n s e k w e n tn ie  p o k o jo w ą  p o lity k ę  W rób lew sk i i gen. dyw . Bole- 
m ię d z y n a ro d o w ą  i  k rz y ż u je  k n o w a n ia  im p e - sław' K ien iew icz, 

za leż- i  r ia lis ty c z n y c h  podżegaczy w o je n n y c h , 
nych , gdz ie  n a ro d y  n ie  u s ta ją  w' W'alce T o też obchód ro c z n ic y  W ie lk ie j R e w o lu c ji Q JjT | ^ \  V M E R Z El
o z rzucen ie  ja rz m a  im p e r ia lis ty c z n e j m e w o - s ta ł s ię  w szędzie po tężną m a n ife s ta c ja  je d 
li.  S k u rc z o n y  obszar św ia ta , p o d le g a ją cy  je -  nośc j s i ł  p o k o ju  i  pos tępu  w o k ó ł b o h a te rs k ie - w. iw a m c k i : w yró in it się 
szcze im p e r ia liz m o w i, k u rc z y  s ię  w s k u te k  , go n a ro d u  ra d z ie ck ieg o , k tó r y  b u d u je  k o m u - 
tego jeszcze b a rd z ie j. P o te n ta c i im p e r ia l iz - i  n izm , w m kó ł chorążego p o k o ju , w o d za  w s z y - 
m u a m e ryka ń sk ie g o  w y c is k a ją  W praw dz ie  i s tk ic h  p ra g n ą c y c h  p o k o ju  i  w a lczą cych

o te -

w kra jach  ko lon ia lnych

z tego obszaru bajeczne, zyski d la swych, mo
nopoli, zdają sobie jednak spray! ę. że na 
dłuższą m etę czeka ka p ita lizm  niechybne

o p o k ó j, w m kó ł ge n ia lnego  na uczyc ie la  ś w ia 
to w e j k la s y  ro b o tn ic z e j, w ie lk ie g o  w odza 
n a ro d ó w , to w a rzysza  S ta lin a .

W  IW A N IC K I :  W y ró ż n ił 
k o le k ty w

Z . A . :  N ie u d a n a  d y w e rs ja

Z . B R O M A R E K : T y d z ie ń  
a re n ie  św ia ta

M . D O L G O P O L O W : O T e a trze  
im . M o ssow ie ta



2 TRYBUNA LUDU Nr 312rnUrn

Depesze z okazji 35 rocznicy 
Rewolucji Październikow ej

(t) M O S K W A  (PAP). W  p ią t
kow ej prasie m oskiew skie j u- 
kaza ly się teksty depesz g ra tu 
lacy jnych , k tó re  p rzys ła li do 
generalissimusa S ta lina nastę
pu jący zagraniczni mężowie sta
nu : przewodniczący C entra l
nego Rządu Ludowego C h iń 
sk ie j R epub lik i Ludow e j Mao 
Tse-tung. prezes Rady M in i - 
s trów  Polsk ie j Rzeczypospolitej 
Ludow ej Józef Cyrankiew icz, 
p rem ier R epub lik i Czechosło - 
w ack ie j A n to n in  Zapotocky, p re
zes Rady M in is tró w  R um uńskie j 
R e pu b lik i Ludow ej Gh. Gheor- 
gh iu-D ej. prezes Rady M in is tró w  
W ęgierskie j R e pu b lik i Ludow ej 
M atyas Rakosi, prezes Rady M i
n is trów  Bułgarsk ie j R epub lik i 
Ludow ej W. Czerwenkow, pre
m ie r Gabinetu M in is tró w  K o 
reańskie j R epub lik i Ludowo-D e
m okra tycznej K im  Ir-sen, pre
m ie r N iem ieckie j R epub lik i De
m okra tycznej O. G rotewohl, pre
zydent V ie tnam skie j R epub lik i 
D em okratycznej Ho Szi M in ,

i p rem ier M ongolskie j R epub lik i 
! Ludow e j J. Ceaenbal i  p rem ier 
| In d ii Nehru.

Do M. SzwTern ika  nadesłali de- 
, pesze g ra tu lacy jne : Prezydent 
i Po lsk ie j Rzeczypospolitej Ludo- 
! w e j Bolesław B ie ru t. prezy - 
i dent R epub lik i Czechosłowac- 
; k ie j K lem en t G ottw a ld , prze
wodniczący P rezydium  W ie lk ie 
go Zgromadzenia Narodowego 

; Rum uńskie j R epub lik i Ludow ej 
j d r Petru Groza, przewodniczą- 
| cy Rady P rezyd ia lne j W ęgier- 
! skie j R e pu b lik i Ludow ej Is tvan  
i Dobi, przewodniczący P rezydium  
j Zgromadzenia Ludowego B u ł- 
j garsk ie j R epub lik i Ludow e j 
Georgi Dam ianów, przewodni
czący Prezydium  Najwyższego 
Zgrom adzenia Ludowego K o re 
ańskie j R e pu b lik i Ludow o-D e
m okra tyczne j K im  Du-bon, p re 
zydent N iem ieckie j R e pu b lik i 
D em okratycznej W. P ieck, p re 
zydent U n ii B urm arisk ie j dr 
Ba U.

Narody całego świata obchodziły 
uroczyście 35 rocznicę 

Rewolucji Październikowej

W a lk i w K o re i
(f) P E K IN  (PAP). W  kom u - f czeniu lo ka ln ym  na poprzed» 

n ikac ie  ogłoszonym dn ia 7 bm. j n ich  pozycjach, 
w  Phenjanie dowództwo na
czelne K oreańskie j A rm ii Lu do 
w e j podało:

O ddziały 
ochotn ików
dz iły  w  dn iu  6 br. w a lk i o zna- !

Dn ia 7 bm. oddzia ły a rty le 
r i i  p rzeciw lo tn icze j i  oddzia ły 

j strzelców  -  n iszczycie li samo- 
a rm ii ludow e j i  j lo tó w  zestrze liły  dwa i  uszko- 
ch ińsk ich p row a - j dz iły  jeden sam olot n iep rzy ja 

c ie lski.

(f) W  n ie zw yk le  podn ios łym  na s tro ju  obchodziły  narody 
; całego św iata, wszyscy ludz ie  p oko ju  i  postępu, 35 rocznicę 
W ie lk ie j S ocja lis tyczne j R e w o lu c ji P aździe rn ikow e j.

C H IN Y  i W ielk iego Zgrom adzenia N aro-
n l ,V r i i  , , , , , , ,  . . .  „  , - . „ j ! dowego —  P etru  Groza, sekre- P E K IN  (PAP) W  P ekin ie  od- , ta rzeBK C  R um uńskie j P a r t ii Ho_

; była  się uroczysta akadem ia, na , . członkow ie rządu i
^k tó rą  p rz y b y li: M ao Tse-tung, j k o ^ u s u ^ o -

| matycznego. W śród bu rz liw ych  
ow ac ji uczestnicy akadem ii u - 

pozdro-

: du radzieckiego i  lu d z i 
j na ca łym  święcie.

Depesza Mao Tse-tunga 
do Józefa Słaltna

Do przewodniczącego Rady M in is tró w  Zw iązku Socjalistycznych 
R epub lik  Radzieckich towarzysza JÓZEFA S TA L IN A .

Z okazji 35 rocznicy W ie lk ie j Październ ikow ej R ew o luc ji Socja
listycznej w  im ien iu  narodu chińskiego, rządu C h ińskie j Repu
b l ik i Ludow ej i w  m oim  w łasnym  przesyłam okry tem u chw ałą 
narodow i radzieckiem u, rządow i radzieckiem u i Wam osobiście 
serdeczne życzenia.

Naród ch iński z ogromną radością w ita  niezrównane, wspaniałe 
sukcesy osiągnięte przez w ie lk i naród radziecki w  dziele budowy 
kom unizm u. Sukcesy te są nowym , w span ia łym  natchnieniem  d!a 
narodu chińskiego, k tó ry  w kró tce  rozpocznie na szeroką skalę 
budow nictw o gospodarcze, oraz dla mas pracujących całego 
świata. W itam y gigantyczne sukcesy osiągnięte przez naród ra 
dziecki w  nieustannej walce o zachowanie i u trw a len ie  pokoju 
na całym  świecie Sukcesy te ud a re m n iły  n ie jednokro tn ie  kn o 
w an ia  p row oka to rów  w o jn y  i doprow adziły  do ogromnego um oc
n ien ia  pewności m iłu jących  pokój narodów  całego św iata 
w  dziele obrony pokoju i zapobieżenia w o jn ie .

Życzę zwycięstwa spraw ie obrony pokoju na D a lek im  Wschodzie 
i  na całym świecie.

Życzę, aby niezłomna, w ie lka  przy jaźń m iędzy C h inam i a ZSRR 
zacieśniała się i rozw ija ła  jeszcze bardziej.

(—) M A O  TSE-TU NG
przewodniczący Centralnego Rządu Ludowego 

C h ińskie j R e pu b lik i Ludow ej

Depesza Kim Ir-sena do Józefa Stalina
Do przewodniczącego Rady M in is tró w  Zw iązku Socja listycz

nych R epub lik  Radzieckich. Generalissimusa JÓZEFA S T A L IN A .
Drogi Józefie S ta lin !
W  35 rocznicę W ie lk ie j Paździe rn ikow e j R ew o luc ji So

cja listyczne j, k tó ra  zapoczątkowała nową erę w  h is to r ii ludzkości, 
w  trudnych w arunkach Narodowej W o jny  W yzwoleńczej p rze
c iw ko in te rw entom  am erykańskim , niechaj w o lno m i będzie 
w  im ien iu  rządu i całego narodu K oreańskie j R e pu b lik i Ludo 
w o-D em okratyczne j i  w  m oim  w łasnym  przekazać Wam, d rog i 
nasz nauczycielu Józefie S ta lin , a w  Waszej Osobie rządow i ZSRR 
ł  całemu na rodow i radzieck iem u najserdeczniejsze pozdrow ienia 
i życzenia.

H istoryczne zwycięstwa W ie lk ie j P aździern ikow ej R ew oluc ji 
Socja listycznej są gw iazdą przewodnią, ośw ietla jącą drogę do 
zwycięstwa masom pracującym  całego św iata, walczącym  o w o l
ność, niezawisłość i honor swej ojczyzny. N ieoceniony przykład, 
ja k i dal naród radziecki, k tó ry  rozgrom i! in te rw en tów  zagran i
cznych w  okresie w o jn y  dom owej, k tó ry  odniósł epokowe zwycię
stwo nad faszystow skim i N iem cam i oraz im peria lis tyczną Ja
ponią w  czasie W ojny Narodowej, a tym  samym obron ił nie ty lko  
swą socjalistyczną ojczyznę, lecz u ra to w a ł rów nież uciskane na
rody Wschodu i Zachodu i ich cyw ilizac ję , jest d la  naszego na
rodu natchnien iem  w  walce przeciwko najeźdźcom am erykań
skim . Naród koreański doznaje potężnego poparcia i cieszy się 
sym patią ze strony w ie lk iego narodu chińskiego, k ra jó w  demo
k ra c ji ludow e j i  całej postępowej ludzkości, k tó re j przewodzi 
w ie lk i Zw iązek Radziecki. To poparcie i sym patia wszystk ich pro
stych ludzi św iata poryw a naród koreański do nowych czynów 
oraz dodaje m u s il i um acnia jego w ia rę  w  ostateczne zwycięstwo. 
Obchodząc w raz z masami pracu jącym i całego św iata rocznicę 
W ie lk ie j P aździernikowej R ew o luc ji Socja listycznej, naród ko
reański z uczuciem najgłębszego szacunku i szczególnej radości 
g ra tu lu je  narodow i radzieckiem u jego w span ia łych sukcesów, 
osiągniętych w  w ie lk im  dziele budow y kom unizm u i życzy naro
dow i radzieckiem u pomyślnego w ykonan ia  nowego p lanu pięcio
letniego, a W am  osobiście, ukochany nauczycielu, zdrow ia i d łu 
gich la t życia dla szczęścia całej postępowej ludzkości i dla dobra 
pokoju na całym  świecie.

(—) K IM  IR -SEN
prem ier Koreańskie j R e pu b lik i Ludowo-D em okratycznej

Depesza Otto Grofewohla 
do Józefa Stalina

— Do Przewodniczącego Rady M in is tró w  Z w iązku  Socja listycz
nych R epub lik  Radzieckich, towarzysza J. W . S T A L IN A

Moskwa
Z okaz ji X X X V  rocznicy W ie lk ie j Socja listycznej R ew oluc ji 

Paździe rn ikow e j pozwólcie m i, w ie lce  szanowny towarzyszu 
S ta lin , przekazać Rządowi Zw iązku Socja listycznych Republik 
Radzieckich i narodom Z w iązku  Radzieckiego najserdeczniejsze 
gra tu lac je  i pozdrow ienia od wszystkich m iłu jących  pokój pa trio 
tów  niem ieckich, od rządu N iem ieck ie j R epub lik i Dem okratycznej 
i  ode m nie osobiście. Ludzie radzieccy mogą z dumą dokonać 
przeglądu ogrom nych sukcesów osiągniętych w  ciągu tych 35 lat.

Narody Zw iązku Radzieckiego, pełne w ia ry  w  swe siły, pod 
k ie row n ic tw em  o k ry te j chw ałą K om unistycznej P a rtii Zw iązku 
Radzieckiego i pod Waszym przewodem, w ielce szanowny tow arzy
szu S ta lin , kroczą konsekw entn ie i w y trw a le  drogą budowy ko
m unizm u. Ukazały one w szystk im  narodom św iata możliwość 
szczęśliwej i  pokojow ej przyszłości. X IX  Z jazd Kom unistycznej 
P a rt ii Zw iązku Radzieckiego zam anifestował przed całym św iatem  
niezwyciężoną siłę Zw iązku Socjalistycznych R epub lik  Radziec
kich i jego niezłom ną wolę pokoju.

D la narodu niem ieckiego potężnym orężem w  jego walce o jed 
ność 7 niezawisłość jest niezm ordowana w a lka  o pokój prowadzo
na przez narody Zw iązku Radzieckiego oraz ich stale występo
w an ie  na rzecz stworzenia zjednoczonych, n iezaw isłych, dem okra
tycznych. pokój m iłu jących  N iem iec. Masy pracujące N iem iec
k ie j R e pu b lik i Dem okratycznej, pełne podziwu i  wdzięczności za 
wszechstronne poparcie i b ra terską pomoc ze strony Zw iązku Ra
dzieckiego. pomoc, k tó ra  um o ż liw iła  N iem ieck ie j Republice De
m okra tycznej rozpoczęcie budowy podstaw socjalizm u, da ły wyraz 
swym  uczuciom w  licznych zobowiązaniach na cześć X IX  Z jazdu 
Kom unistyczne j P a rtii Zw iązku Radzieckiego i i  okaz ji X X X V  
rocznicy W ie lk ie j Socjalistycznej R ew o luc ji P aździern ikow ej i  za
m an ifestow ały w  ten sposób swą solidarność z w ie lk im  narodem 
radz ieck im  i  ze zwycięską p a rtią  Len ina  -  S ta lina .

Z uczuciem szczerej i  n iewzruszonej p rzy jaźn i naród n iem ieck i 
życzy narodom  Zw iązku Radzieckiego nowych decydujących zw y
cięstw  na drodze budowy kom unizm u. W am, towarzyszu S ta lin , 
życzę w  im ie n iu  w szystk ich  pa trio tów  niem ieckich , w  im ie n iu  
rządu N iem ieck ie j R e p u b lik i Dem okratycznej i  od siebie osobiście 
zdrow ia  i  sukcesów w  doprow adzen i;i do końca tego wspaniałego 
dzieła pokoju.

(—) O. G RO TEW O HL  
premier

Niemieckiej Republiki Demokratycznej

| Sun C zin-Iin , Czu Teh, Czou En- 
| ia i i  in n i członkow ie rządu oraz | 
| przyw ódcy K om unis tyczne j P a r- j 
I t i i  Chin. s tro n n ic tw  i  organiza- j 
j c ji dem okratycznych, przedsta- j 
j w ic ie le  C h ińsk ie j A rm ii Lu do - !
! wo-W yzwToleńczej, członkow ie j 
j korpusu dyplom atycznego i  j 
! lic z n i goście.

P rzem ów ienia poświęcone 35 ; 
i rocznicy R ew o luc ji P ażdz ie rn i- j 
kow e j w yg ło s ili Sun C z in - lin  i  i 

i Czou E n-la i.
Uroczyste obchody odbyły  się 

! rów nież w  Szanghaju i  w ie lu  
i innych  m iastach chińskich. W  
; ca łym  k ra ju  rozpoczął się Festi- 
| w a l F ilm ó w  Radzieckich.

CZECH O SŁO W ACJA
| P R A G A  (PAP). W  sali Teatru i 
Narodowego w  Pradze odbyła j 

i się w  przededniu . św ięta paź- j 
dziern ikow ego p rem iera  sz tuk i 

I Borysa Ław ren iew a pt. „P rze - 
j ło m “ . Na prem ierze obecny b y ł 
! prezydent K lem en t G ottw a ld , 
i cz łonkow ie rządu i  K C  K om u - 
! nistycznej P a r t ii Czechosłowa- 
: cji.

Uroczyste akadem ie pośw ię- 
| cone 35 rocznicy R ew o luc ji 
i Październ ikow ej odby ły  się w  
; całym  k ra ju .

R U M U N IA
B U K A R E S Z T  (PAP). W  B u - j 

I kareszcie odbyła się uroczysta j 
| akademia, na k tó rą  p rz y b y li:  | 
i p rem ier rządu, sekretarz gene- ] 
; ra ln y  K C  R um uńskie j P a r t ii j 
Robotniczej —  Gh. G neorgh iu- 
Dej, przewodniczący P rezyd ium  i

c h w a lili tekst l is tu  z 
w ien iam i do Stalina. Po akade
m ii odbył się koncert z udzia
łem  a rtys tó w  radzieckich.

B U Ł G A R IA
S O FIA  (PAP). W  sali Teatru 

Narodowego w  S o fii odbyła się 
akadem ia poświęcona 35 roczn i
cy W ie lk ie j Socja listycznej Re
w o lu c ji P aździern ikow ej z u - 
działem przyw ódców  K om u n i
stycznej P a r t ii B u łg a r ii i  rządu 
z W y łko  Czerwenkowem  na 
czele. Do honorowego prezy
d ium  w yb rano  wśród en tuz ja
stycznych ow acji cz łonków  K o
m ite tu  Centralnego K P Z R  z 
Józefem S ta linem  na czele.

W ĘGRY
B U D A P E S ZT (PAP). W  35 

rocznicę W ie lk ie j S ocja listycz
ne j R ew o luc ji P aździern ikow ej 
m iasta i  wsie  w ęgiersk ie  p rzy 
b ra ły  odświętną szatę. W  ca
ły m  k ra ju  odby ły  się akademie. 
C entra lna akademia, na k tó rą  
p rzyb y ł sekretarz generalny 
W ęgierskie j P a r t ii P racu jących 
i  p re m ie r rządu —  M atyas Ra
kosi odbyła się w  Budapeszcie. 
Uczestnicy akadem ii u c h w a lili 
jednom yśln ie  tekst depeszy z 
pozdrow ien iam i do Stalina.

A L B A N IA
T IR A N A  (PAP). W  całej A l 

b a n ii odbyły  się uroczyste ze
brania i  akademie. M asy p ra 
cujące A lb a n ii uroczyście ob
chodziły w ie lk ie  św ięto naro-

KO REA
P H E N JA N  (PAP). W  P henja- 

i nie, Synczou, Anczou, W onsa- 
! nie, H am hyn i  w  w ie lu  innych  
i m iastach K oreańsk ie j R e pu b lik i 
i Ludow o-D em okra tyczne j odby- 
| ły  się uroczyste akadem ie po- 
| święcone 35 rocznicy W ie lk ie j 
| Socja listycznej R e w o luc ji Paź- 
I dz ie rn ikow e j.

NRD
B E R L IN  (PAP). W  B e rlin ie  

i odbyło się uroczyste posiedze- 
\ n ie  K om ite tu  Centralnego N ie - 
j m ieck ie j Socja listycznej P a r t ii 
j Jedności poświęcone 35 roczn i- 
I cy R ew o luc ji Październikowej. 
W  posiedzeniu w z ią ł udzia ł a k 
ty w  p a r ty jn y  organ izacji b e r liń 
sk ie j. W  prezydium  zaję li 
m ie jsca członkow ie B iu ra  P o li
tycznego K C  P a r t ii z W ilh e l
mem Pieckiem , O tto  G rotew o
h l em i  W alterem  U lb rich te m  
na czele. R e fe rat poświęcony 
rocznicy R ew o luc ji P aździern i
kow ej w yg ło s ił W ilh e lm  Pieck.

IN D IE
D E L H I (PAP). W  Ind iach  od

b y ły  się liczne uroczystości z 
okaz ji 35 rocznicy W ie lk ie j So
c ja lis tyczne j R ew o luc ji Paź
dz ie rn ikow e j. Kom unistyczna 
P a rtia  In d ii opub likow a ła  o- 
świadczenie, w  k tó ry m  wskazu
je na konsekwentną, pokojową 
p o lity k ę  Z w ią zku  Radzieckiego. 
W ie lk i w iec odby ł się w  K a l
kucie. Uczestn icy w iecu pod
k re ś lili w  uchw a lone j rezo luc ji, 
że wzmogą w a lkę  o dem okrację, 
wolność i  pokój, w a lkę  prze
c iw ko  im p e ria lizm o w i i  wojn ie.

A U S T R IA
W IEDEŃ' (PAP). Społeczeń

stwo A u s tr i i obchodziło szero
ko 35 rocznicę R ew o luc ji Paź-

pracy ; dz ie rn ikow e j. W  fab ryka ch  i  za- 
; k ładach przem ysłow ych odbyły  
i się uroczyste w iece i  akademie, 
i Na w iecu, k tó ry  odby ł się w  
; W iedn iu  p rzem aw ia ł przedsta- 
! w ic ie l tow arzystw a „A u s tr ia — 
i ZSRR“ —  West.

W  V niki w yborów  w USA

B E L G IA
B R U K S E LA  (PAP). Społe- 

| czeństwo be lg ijsk ie  obchodziło 
1 uroczyście rocznicę R ew o luc ji 
! P aździern ikow ej. W  B rukse li 
; i  innych  m iastach odby ły  się 
; akademie. W  ca łym  k ra ju  roz- 
: poczęły się obchody Miesiąca 
P rzy ja źn i B e lg ijsko  - Radziec- 

I k ie j. W  okresie tym  odbędą się 
; pokazy f ilm ó w  radzieckich, 
I czynne będą w ys taw y poświę- 
| cone ZSRR.

D A N IA
K O P E N H A G A  (PAR). W  K o - 

i penhadze odbyła się uroczysta 
i akademia, zoi'ganizowana z oka- 
i z ji 35 roczn icy R e w o luc ji Paź- 
j dz ie rn ikow e j przez Duńskie To- 
1 w arzystw o W spółpracy ze 
Zw iązkiem  Radzieckim . Referat
0 h is to rycznym  znaczeniu Re
w o lu c ji Paździe rn ikow e j w yg ło 
s ił deputowany do pa rlam entu  
—  A lfre d  Ensen.

F IN L A N D IA
H E L S IN K I (PAP). W  H e ls in 

kach odbyła się uroczysta aka
dem ia zorganizowana przez To
w arzystw o „F in la n d ia  —  Z w ią 
zek R adziecki". Na akademię 
p rz y b y li członkow ie rządu, de
pu tow a n i do pa rlam entu  oraz 
przedstaw icie le społeczeństwa. 
Obecni b y li rów nież przedstaw i
ciele dyp lom atyczn i ZSRR, Chin
1 k ra jó w  dem okrac ji ludow ej.

Uroczyste obchody z okazji 
35 rocznicy W ie lk ie j R ew o luc ji 
Październ ikow ej odby ły  się ró 
wn ież w  w ie lu  innych  kra jach .

(f) NO W Y JO R K  (PAP). Prasa 
donosi, że zakończono ob licza- [ 
n ie  głosów w  146.361 obwodach ! 

; wyborczych. Na kandyda tu rę  j 
j gen. E isenhowera padło 55 p ro - i 
! cent oddanych głosów.

Ogłoszono rów nież p row izo - j 
i ryczne dane o w yn ika ch  w ybo- j 
! rów  do Kongresu. Do Izby  Re- i 
| prezentantów  w yb rano  220 re - I 
| pub iikan ów  i  205 dem okra tów  I

(pe łny skład Izby  Reprezentan
tów, liczącej 435 członków  —  
nie jest jeszcze znany).

Do senatu w yb rano  12 demo
k ra tó w  i  23 repub likanów . T ak 
więc, w  senacie zasiada obec
n ie  48 repub likanów , 47 demo
k ra tó w  oraz 1 senator nieza
leżny (senator M orse ze stanu 
Oregon).

Demokraci francuscy w więzieniu 
a kolaboracjoniści wypuszczani 

na wolność
(f) P A R Y Ż (PAP). Podano o f i

c ja ln ie  do wiadom ości, że „Izba  
Oskarżeń“  odrzuciła  w niosek o 
zwolnien ie sekretarza CGT i w i
ceprzewodniczącego Ś w iatow ej 

; Federacji Z w iązków  Zawodo- 
jw ych, Le Leapa oraz przyw ód- 
I ców francusk ie j m łodzieży de- 
j m okratyeznej —  Ducolone‘a, La- 
| urenta, B a illo ta  i  M euniera.
j Prasa zaznacza, że w  składzie 
| „ Iz b y  Oskarżeń“  zaszły zm iany 
j na żądanie m in is tra  sp raw ied li
wości. Po znanym  orzeczeniu 

| „ Izb y  Oskarżeń“  z dn ia  1 lipca 
; br., un iew ażn ia jącym  śledztwo 
: p rzeciw ko Duclos — usunięto z 
| „ Iz b y  Oskarżeń“  sędziów, k tó - 
j rzy  z w o ln ili Duclos. W śród 
trzech sędziów, k tó rzy  obecnie 

j zasiadają w  „ Izb ie  Oskarżeń“ , 
j zna jdu je  się rów nież przedsta- 
i w ic ie l sądow nictw a w ojskow e- 
j go, pp łk. Solenne.

Po ogłoszeniu bezprawnego 
| orzeczenia „ Iz b y  Oskarżeń“ , k tó - 
j ra za tw ierdz iła  decyzję w  spra- 
j w ie  aresztowania Le Leapa i

przedstaw ic ie li m łodzieży demo
kra tyczne j, odbyło się specjalne 
posiedzenie B iu ra  CGT, na k tó 
rym  powzięto: uchwałę, w zyw a
jącą do wzmożenia pro testów  
przeciwko faszyzacji F ranc ji.

Prasa donosi, że na teren ie 
całej F ra n c ji wzmaga się ruch 
pro testacyjny przeciw ko bez
praw nem u w ięz ien iu  Le Leapa 
i przyw ódców  m łodzieży demo
kratyczne j.

Podczas gdy w ładze francu
skie aresztu ją p a trio tó w  i  dzia
łaczy dem okratycznych, zw a ln ia 
ją  one równocześnie z w iezień 
zbrodn iarzy gestapowskich i  ko
laborantów . D n ia  5 bm. rząd 
francusk i z w o ln ił z w ięz ien ia  
zbrodniarza wojennego H illa i-  
re ‘a, k tó ry  b y ł m in is trem  w  h it 
le row sk im  rządzie Petaina. Sąd 
w o jskow y w  R eu illy , k tó ry  —  
zgodnie z in te nc jam i rządu — 
m ia łby  sądzić Le Leapa i  innych  
pa trio tów , zw o ln ił wczora j z 
w ięzienia ko laboran tkę de Fo- 
rest, skazaną na 10 la t c iężkich 
robót za zdradę.

R ozkaz  m in is tra  sp ra w  w o js k o  w y c li ZSRR 
m arsza łka  A . W a s ile w sk ie g o

Wojska tureckie w roli żandarma 
krajów atlantyckich

(f) M O S K W A  (PAP). W  d n iu  7 lis topada b r. m in is te r spraw  , 
w o jskow ych  ZSRR m arsza łek Z w iązku  Radzieckiego A . W a- ! 
s ilew sk i w yd a ł rozkaz następującej treśc i:

Towarzysze żołnierze i  s ie r - ! sami w  dziedzin ie rozw o ju  w s z y -; 
żanci! s tk ich  gałęzi narodow ej gospo- i

Towarzysze o fice row ie  i  gene_ j d a rk i i  k u ltu ry . Czerpiąc na- 
ra łow ie ! i tchn ien ie  z h is to rycznych u-

Naród radzieck i i  jego A r -  j chw a ł X IX  Z jazdu P a r t ii K o n iu - 
m ia  obchodzą dzis ia j X X X V  nistycznej i  z /m ądrych w skazań : 
rocznicę W ie lk ie j Socja lis tycz- j swego w ie lk iego  wodza i  nau- ; 
ne j R ew o luc ji P aździern ikow ej, czyciela towarzysza S talina , na- 

Przed 35 la ty  masy p ra cu jące ; ród radz ieck i poświęca swą (e- ; 
naszego k ra ju  pod k ie ro w n ic - nergię i swoje s iły  w ykonan iu  
tw em  w ie lk ie j p a r ti i Len ina  - j i przekroczeniu piątego
S ta lina  z rzuc iły  ja rzm o obszar
n ik ó w  i  k a p ita lis tó w  i  ustano
w iły  w ładzę radziecką. W  cią
gu m in ion ych  la t naród radziec
k i  zbudował socja lizm , prze
ksz ta łc ił swą O jczyznę w  potęż
ne m ocarstwo i  w  żaciętych bo
jach  z w rogam i o b ro n ił je j w o l
ność i niezawisłość.

W  bieżącym roku  nasz k ra j

s ta li- i
nowskiego p lanu  pięcio le tn iego i 
kroczy pewnie naprzód drogą j 
do kom unizm u.

Realizu jąc wspaniale p lany { 
budow nictw a kom unistycznego, j 
Rząd R adziecki n iezłom nie i ! 
konsekw entn ie  p row adzi p o i;ty -  j 
kę poko ju  i  p rzy jaźn i między 
narodam i.

Tej poko jow e j po lityce  Z w iąż- ■
w ita  św ięto W ie lk iego Paździer- i ku  Radzieckiego, popieranej 
n ika  no w ym i w y b itn y m i sukce- przez wszystkie k ra je  dem okra

c ji ludow ej, p rzeciw staw ia  cię 
agresywna p o lity k a  im p e ria li
stów  am erykańsko - angie lskich 
przygotow ujących nową w o jnę 
św iatową.

Naród radzieck i czu jn ie  śledzi 
know an ia  podżegaczy w o jen
nych, wzm acnia n ieustannie po
tęgę ob ronną• Państwa 
kiego oraz zwiększa gotowość 
naszego k ra ju  do zadania druz
gocącego ciosu w sze lk im  agre
sorom.

Towarzysze żołnierze, sierżan
ci, o fice row ie  i  generałow ie!

—  Pozdraw iam  Was i  sk ła
dam W am  gra tu lac je  z okaz ji 
X X X V  rocznicy W ie lk ie j Socja
lis tyczne j R ew o luc ji Październ i
kow e j! Życzę W am dalszych 
sukcesów wT służbie i wyszkole
niu. Doskonalcie w y trw a le  swą 
wiedzę w ojskow ą i po lityczną, 
opanow ujcie  nową techn ikę  bo
jow ą i now y sprzęt. Przestrze
gajcie ściśle regu lam inu i n ie 
wzruszonej dyscyp liny  żo łn ie r-

[ skie j, bądźcie zawsze czujni, 
! podnoście ja k  na jbardz ie j goto- 
! w ość bo jow ą wojsk.

D la uczczenia św ięta ogólno- 
i narodowego rozkazuję:
| Dziś, 7 listopada, oddać 20 
I a r ty le ry js k ic h  sa lw  honorowych 
I w  s to licy naszej O jczyzny — 
| M oskw ie, w  stolicach re p u b lik  
j zw iązkowych, ja k  rów nież w 

K a lin ing radz ie , we Lw ow ie , w 
: Chabarowsku. we W ładyw osto- 
' ku  i  w  m iastach -  bohaterach: 
| Leningradzie, S talingradzie, Se- 
I wastópolu i  Odessie, 
i N iech żyje nasza potężna O j- 
| czynna!

Niech ży je  w ie lk i naród ra 
dziecki i jego A rm ia !

Niech ży je  Rząd Radziecki!
Niech ży je  Kom unistyczna 

P artia  Zw iązku Radzieckiego — 
twórca i  organ izator wszystkich 
naszych zwycięstw !

Chwała naszemu ukochanemu 
wodzowi, nauczycie low i i do
wódcy —  W ie lk iem u S ta linow i!

(f) R Z Y M  (PAP). —  D zienn ik 
w łosk i „Paese Sera“  o p ub liko 
w a ł doniesienie ze S tam bułu o 

■ powtarza jących się wciąż w y- 
: jazdach R idgw aya do T u rc ji, 
i Ridgw ay — pisze dz ienn ik  — 
. prow adził ważne rozm owy w  
; spraw ie usta len ia liczebności i 
charakteru d yw iz ji, k tó re  T u r- 

; c ja ma oddać do dyspozycji b lo- 
| ku atlantyckiego. Rząd tu reck i 
| zgodził się oddać do 1953 r. 18 
i d y w iz ji do dyspozycji tego b lo 
ku. W edług doniesień z w ia ry 
godnego źródła rząd tu reck i m ia i 

| ju ż  rzekomo w yraz ić  zgodę na 
j sforynowanie specjalnych wojsk. 
[ k tóre będą rozlokowane rów - 
| nież we F ranc ji, G rec ji i Jugo- 
I s la w ii pod pretekstem  połącze
nia  oddziałów tureck ich  z w o j
skam i innych k ra jó w  — uczest- 

j n ików  b loku atlan tyck iego lub 
pod pretekstem  naw iązania

| współpracy w o jskow e j z A m e- 
i rykanam i.

Jednakże n iektó rzy  korespon- 
! denei zagraniczni -— pisze dalej 
i „Paese Sera“  —  uw ażają ten 
I k rok  podjęty na rozkaz R id- 
| gwaya za m anew r zm ierzający 
| do oddania do dyspozycji gene- 
! ra łów  am erykańskich pewriych 
j oddzia łów  p o lic ji w o jskow ej w  
kra jach, k tóre W aszyngton u- 
waża za „m n ie j spokojne“ . Po 

| swym  pierwszym  powrocie z 
T u rc ji —  piszę w  zakończeniu 

! dz ienn ik — R idgw ay ośw iadczył 
; g. upie o ficerów  dowództwa blo- 
j ku  atlantyckiego, że uważa żoł

n ierzy tu reckich  za na jbardzie j 
i zdatnych do obrony ideałów  Za- 
; chodu, ponieważ w o jska turec- 
| k ie  stoją na n isk im  poziomie 
| k u ltu ra ln y m , są przyzwyczajone 
do wszelkich wyrzeczeń, zdyscy- 

I p linow ane i  przepojone duchem 
wojennym .

N it m arg inesie

Problem  ko tów

Związek Radziecki broni konsekwentnie pokoju 
i współpracy między narodami

Przem ów ienie inars/.alka Tim oszenki

(f) M O S K W A  (PAP). Podczas
uroczystości na P lacu Czerwo
nym  w  M oskw ie w  d n iu  7 lis to 
pada m arszałek Z w iązku  Ra
dzieckiego S. T im oszenko w y 
g łos ił przem ówienie, w  k tó ry m  
ośw iadczył m. in .:

— Towarzysze żołnierze i 
m arynarze ! Towarzysze ofice
row ie, generałow ie i  ad m ira ło 
w ie! Radzieccy ludzie  pracy i  

j drodzy goście z zagran icy! W  
| im ie n iu  rządu radzieckiego i 
i K om ite tu  Centralnego K P ZR  
I pozdraw iam  wTas i  składam  ży

czenia z o ka z ji 35 _ rocznicy 
W ie lk ie j Socja listycznej Hewo- 

i lu c j i  P aździern ikow ej.
Z każdym  rok iem  u ja w n ia  

| się coraz w ym o w n ie j w ie lka  do
niosłość R ew o luc ji P azdziern i- 

j kow ej, k tó ra  zapoczątkowała 
: zasadniczy zw ro t w  h is to r ii 
! ludzkości —• przejście od starego 
' św iata kap ita lis tycznego do no- 
! wego św iata socjalistycznego.

W yzwolona spod ja rzm a ob- 
i szam ików  i  ka p ita lis tó w  oraz 
I z obcej n iew o li, nasza O jczyzna 
w  ciągu la t W ładzy Radzieckie j 

i przebyła pełną chw a ły  drogę 
w a lk i i  zwycięstw .

Pod sztandarem n ieśm ie rte l- 
| nego Len ina i  pod genia lnym  
I przewodem  w ie lk iego S talina 
i na ród nasz z lik w id o w a ł od~ 
i w ieczne zacofanie swego k ra ju  
j i  s tw orzy ł w ie lonarodow e pań- 
| stwo radzieckie, k tó re  w y trz y -  
; m ało wszystkie próby, a ze 
| szczególną siłą dow iod ło  swej

’ potęg; w  W ie lk ie j W o jn ie  Na-
i rodow ej.

W  latach pow ojennych nastą- 
! p iło  dalsze wzm ocnienie m o- 
! ra lno -p o lityćzne j jedności pań

stwa radzieckiego i n iewzruszo
nej s ta linow sk ie j przy jaźn i 

S narodów —- wyw alczono dalsze 
I znaczne sukcesy we wszystkich 
dziedzinach gospodarki i k u ltu 
ry , trw a  n ieustannie w'zrost 

I dobrobytu m ateria lnego narodu 
j radzieckiego.

W ie lk ie  zwycięstwa odniósł 
i naród radzieck i w  ro k u  bieżą- 
I cym, osiągając nowe sukcesy w  

dziedzinie rozw o ju  przem ysłu i 
transportu . C a łkow ic ie  rozstrzy- 

j gn ię ty  został problem  zbożowy: 
globalne zb iory zbóż w yn ios ły  

j w  bieżącym  roku  8 m ilia rd ó w  
| pudów. Odwieczne marzenie 
naszego narodu — połączenie 
dwóch w ie lk ich  rzek rosy jsk ich  
W ołg i i  Donu zostało zrea li
zowane. Oddany został do u ży t
ku  W ołżańsko-Doński K ana ł 
Żeglow ny im ien ia  W ielk iego 
Lenina.

E pokow ym  w ydarzeniem  b y ł 
X IX  Z jazd Kom unistycznej 
P a r t ii Z w iązku  Radzieckiego. 
Prace Z jazdu sta ły się n a jb a r
dzie j w ym o w nym  wyrazem  n ie 
rozerw alne j jedności i  spoisto
ści szeregów naszej p a r ti i ko 
m unistyczne j, w yrazem  je j go
rącej m iłośc i i bezgranicznej 
w ierności d la  w ie lk iego  wodza 
i nauczyciela, towarzysza 
Stalina.

U chw a ły  Z jazdu, przem ów ię - 
n ie  towarzysza S ta lina  i jego no 
w e w yb itn e  prace są d la  naro
du radzieckiego natchnien iem  w  
dziele pomyślnego w ykonan ia  
zadań piątego planu pięcio le t - 
niego oraz o tw ie ra ją  przed p a r
t ią  i ca łym  narodem nowe wspa
n ia łe  pe rspektyw y dalszego m a r
szu do kom unizm u. W szystkie 
nasze sukcesy na drodze do te 
go wyznaczonego celu zawdzię
czamy słusznej po lityce  p a r ti i 
kom unistycznej —  k ie row n icze j 
sile społeczeństwa radzieckiego.

Zw iązek Radziecki b ro n i sta
nowczo i  konsekw entn ie pokoju 
i w spó łp racy m iędzy w szystk im i 
narodam i. Państwo radzieckie 
prow adzi w a lkę  o pokój w raz z 
in n y m i m iłu ją c y m i pokoi pań
s tw am i dem okra tycznym i 
Chińską R epub liką  Ludową, 
k ra ja m i dem okrac ji ludow ej i 
N iem iecką R epub liką  Dem okra
tyczną.

Radziecka p o lity k a  poko ju  cie
szy się zaufaniem , sym patią i 
poparciem  nie  ty lk o  ze strony 
budu jących socja lizm  k ra jó w  
dem okracji ludow ej, lecz także 
ze s trony  wszystkich postępo - 
w ych  i uczciwych lu dz i całego 
św iata. P raw dą jest, że podże
gacze w o jenn i m arzą o nowej 
w o jn ie  św ia tow e j j p reygotow u- 
ją  tę wojnę, że wzm agają w yś 
cig zbro jeń i prowadzą trzeci 
ro k  z rzędu barbarzyńską w o j
nę przeciw ko narodow i koreań
skiem u oraz u s iłu ją  podjudzić

[ szereg państw  p rzeciw ko Z w iąz- 
! kow i Radzieckiem u. Jednakże 
j podżegacze w o jenn i po w in n i by 
I wiedzieć, że narody św iata nie 
j chcą w o jny , że nasze państwo 
jest dziś siln ie jsze n iż k ie d y k o l
w iek  i że zdolne jest odpow ie
dzieć na cios agresorów druzgo
cącym ciosem. Na straży pokoju 
i  bezpieczeństwa naązej ojczyz
ny stoją waleczne s iły  zbrojne 
Z w iązku  Radzieckiego, wyposa
żone w e wszystko co jes t kon ie
czne do rozgrom ienia agresorów, 
k tó rzy  by się zbytn io  zagalopo
w a li.

I Naród nasz może być pewien, 
i że A rm ia  Radziecka i  Radziecka 
; M aryn a rka  W ojenna w ykona ją  
; z honorem  swe zadania w  dzie
d z in ie  obrony tw órcze j p racy na- 
| rodu radzieckiego, ob rony pań- 
I stwow ych in teresów  Zw iązku 

Radzieckiego.
N iech ży je  35 rocznica W ie l

k ie j Socja listycznej R ew oluc ji 
Paździe rn ikow e j!

N iech ży je  boha te rsk i naród 
radzieck i i jego waleczne s iły  
zbrojne!

Niech żyje rząd radzieck i!
Niech ży je  Kom unistyczna 

: P a rtia  Zw iązku Radzieckiego — 
pa rtia  Len ina - S ta lina , p ro - 

| m oto r i  organ izator wszystk ich 
| naszych zw ycięstw !

N iech ży je  pokó j m iędzy na- 
! rodam i, precz z podżegaczami 
| w o jennym i!

Chwała naszemu wodzowi 
| i nauczycielow i, ukochanemu 
I S ta lino w i!

Zaledwie skończyła się kam 
pania wyborcza w  USA rozpo
częła się inna akcja niewiele 

I mniej wrzaskliwa. Słupy ogło- 
j szeniowe pokryły się na nowo 
| plakatam i i nalepkami, a ulice 
ulotkami. Teraz jednak, zamiast 

i portretów przywódców partii 
rządzących, na ogłoszeniach f i-  

I guruje wizerunek... kota.
Figuruje nie bez przyczyny. 

W  dniach E— 11 listopada ogło
szono w  USA „Narodowy T y 
dzień Kota". „Help save Am e
rica's Cats! —  Pomóżcie rato- 

i wać koty Am eryki" —  oto ha
sło tygodnia popularyzowane 
przy pomocy niemałej machi
ny propagandowej i niemałej 

i ilości dolarów.
W ydaje się niemal, że skoro 

! Eisenhower został już prezy- 
! dentem, to „biedne koty" są ko
lejnym problemem N r 1 w  Sta
nach Zjednoczonych.

Przed czym trzeba ratować 
| „koty Am eryki", towarzystwo 
organizujące „Tydzień Kota" nie 
podaje. Skądinąd wiadomo, że 
w USA żyją dwie kategorie ko- 

i tów: szczupła garstka kotów  
bogatych, które odżywiają się 

| wyłącznie śmietanką i szynką,
: m ają stałą opiekę lekarską i w y- 
’ godne miejsce do spania na pu-

I chowych poduszkach. Po naj- 
j dłuższym zaś życiu przenoszą się 
na specjalny cmentarz do ele
ganckiego grobu, ozdobionego 
nierzadko marmurowym pom
nikiem.

Szerokie rzesze kotów bied
nych nie korzystają z tych wszy
stkich udogodnień i pracują 
ciężko łapiąc myszy. Ale i ta 
druga kategoria nie ma specjał- 

j nych powodów do narzekania.» 
| Czuje się rzeźko i ma dosyć je
dzenia.

N ie można natomiast tego po- 
j wiedzieć o dzieciach ludzkich. 
! Według oficjalnej, ogłoszonej 
niedawno statystyki 7 milionów  
dzieci w  USA cierpi na najróż- 

| norodniejsze choroby, a to w  
I wyniku „niedożywienia, nieod- 
! powiednich warunków mieszka- 
i niowych, przeciążenia nieodpo- 
| wiednią w  stosunku do wieku  
pracą itp." M im o to n ikt jakoś 
nie rzuca hasła: „Pomóżcie ra
tować dzieci Am eryki!"

Jak się wydaje, pewne koła 
w USA wolą, żeby przeciętny 
Am erykanin o tych rzeczach nie 
myślał. O tych i o wielu in 
nych...

Dlatego z takim zapałem or
ganizują kocią muzykę.

K A D

W iadom ośc i  sportowe

Z obrad Komisji Politycznej ONZ

C W K S  —  G w a rd ia  8:4 J w  h o k e ju  na lo d z ie
j P ie rw s z y  w  b ie ż ą c y m  sezon ie  w y -  
; s tęp  h o k e jo w e g o  m is trz a  P o ls ld  
i C W K S  na  T o rk a c ie  p rz y n ió s ł m u  
; zas łużone  z w y c ię s tw o  n a d  G w a rd ią  
! 8:4 (2:2, ,3:0, 3:2). W o js k o w i za p re - 
i z e n to w a li się ja k  na  p o czą te k  sezo

n u  b a rd zo  d ob rze , m a ją c  p rzew a g ę  
i nad  p rz e c iw n ik ie m , k tó re g o  od  
| w yższe j p o ra ż k i u c h ro n i ł  d o b ry  !

b ra m k a rz  F o ry ś . B ra m k i d la  C W K S  j g ru p a  ra d z ie c k ic h  g im n a s ty k ó w  i  
i z d o b y li:  P a lu s  — 4, M a s e łk o  — 2 j g im n a s ty c z e k . 

o raz  O lsze w sk i i  W ię c e k  — po  1.
D la  G w a rd ii :  S k a rż y ń s k i l i  — 2 ; 
o raz  S ro k a  i  S k ib a  — po  1.

k a rs k i p o m ię d z y  w ę g ie rs k ą  d ru ż y n ą  
H o n v e d  a a u s tr ia c k im  zespo len i 
V ie n n a .

S p o tk a n ie  z a k o ń c z y ło  sI ę zd ecyd o 
w a n y m  z w y c ię s tw e m  p iłk a r z y  w ę 
g ie rs k ic h  7:2 (2:2).

G im n a s ty c y  ra d z ie ccy  
w y je c h a li  do W ie d n ia

Z  M o s k w y  do W ie d n ia  w y je c h a ła

Nowy numer pisma „0 trwały pokój, 
o demokrację ludową!11.4

( f)  B U K A R E S Z T  (P A P ). W  B u k a 
reszc ie  u k a z a ł się 45 (209) n u m e r
czasop ism a „O  t r w a ły  p o k ó j,  o de
m o k ra c ję  lu d o w ą!"  — o rg a n u  B iu ra  
In fo rm a c y jn e g o  p a r t i i  kom unistycz
n y c h  i  ro b o tn ic z y c h .

C zasop ism o zam ieszcza n as tę 
p u ją c e  a r t y k u ły :  a r t y k u ł  re d a k 
c y jn y  p t. „W ie lk ie  ś w ię to  mas 
p ra c u ją c y c h  ca łego  ś w ia ta " ,  a r ty 
k u ł  s e k re ta rz a  g en e ra ln e g o  K C  R u 
m u ń s k ie j P a r t i i  R o b o tn ic z e j Gh. 
G h e o rg h iu -D e ja  p t. „W ie lk a  s iła  
Id e o w a  s łó w  s ta l in o w s k ic h "  o p rze 
m ó w ie n iu  S ta lin a  n a  X IX  Z je ź d z ie  
K P Z R . s e k re ta rz a  K C  K P  F ra n c i i
__ j .  D uc io s  p t.  „Z w ią z e k  R a d z ie c k i
w s k a z u je  w s z y s tk im  n a ro d o m  dro
gę do  p o k o ju  i  szczęścia".

W  n u m e rz e  z n a jd u je m y  dalsze 
m a te r ia ły  d o tyczą ce  X IX  Z ja z d u  
K P Z R  — p rz e m ó w ie n ie  K le m e n ta  
G o ttw a ld a  w y g ło s z o n e  na  z e b ra n iu  
a k ty w u  p a r ty jn e g o  w  P radze .

„W ie c z y s ta  p rz y ja ź ń  z Z S R R  — 
rę k o jm ią  r o z k w itu  P o ls k i L u d o w e j"  
— to  t y t u ł  a r ty k u łu  s e k re ta rz a  K C  
P Z P R  E d w a rd a  O chaba.

W  n um e rz e  z n a jd u je m y  p o n a d to  
a r ty k u ł  s e k re ta rz a  g e n e ra ln e g o  
K P  I n d i i  — A . G hosza p t. „O  n a 
szych  g łó w n y c h  n ie d o c ią g n ię c ia c h " , 
J . S m ith a  p t. „T ito fa s z y s to w s k a  
fa rs a  w  Z a g rz e b iu , a rz e czyw is to ść  
ju g o s ło w ia ń s k ą " , k o m e n ta rz e  p o l i 
ty c z n e  Jana  M a rk a  p t. „M a lu tk a  
A m e ry k a "  n a  te r y to r iu m  A n g l i i "  i  
in n e .

(f) N O W Y  JO R K  (PAP). Na 
ko le jnym  posiedzeniu K o m is ji 
P o lityczne j ONZ dnia 5 bm. 
om awiano nadal problem  ko
reański. Przem ówienia delega
tów  F ilip in , U rugw a ju , R epub li
k i D om in ikańsk ie j i B ra z y lii 
wygłoszone w  te j spraw ie dnia 
5 bm. dowodzą, że przedstaw i
ciele b loku am erykańsko - an
gielskiego, zrzuciwszy maskę 
rzekom ych „obrońców  poko ju “ , 
ja w n ie  zachwalają agresję ame
rykańską w  Kore i, dążąc wszel
k im i sposobami, by nie dopuścić 
do powzięcia przez K om is ję  Po
lityczną uchw a ły w  sprawie 
przerw ania działań w ojennych 
w  Kore i. Delegaci tych k ra jó w  
ośw iadczyli ja k  na komendę, że 
mogą poprzeć jedyn ie  stanow i-

/ sko rządu USA w  spraw ie re- 
\ p a tria c ji jeńców, które — ja k  
w iadom o — zm ierza do zerwa- 

| nia pokojowego uregulow ania 
5 problem u koreańskiego.
| Jednoaześnie przedstaw iciele 

F ilip in  i B ra zy lii da li w  swych 
I przem ówieniach w yraz zaniepo- 
j ko jen iu  z powodu tego, że sze- 
’ reg delegacji nie podziela sta- 
j nowiska USA.

Jak wiadom o, delegacji USA 
udało się dotychczas zebrać, m i- 

! mo nacisku, ty lk o  20 podpisów 
pod tym  pro jektem  rezo lucji. W 

! zw iązku z tym  prasa am erykań- 
| ska podkreśla, że przed staw i cie- 
I !e n iek tó rych  k ra jów  A z ji i 
i A m eryk i Łac ińsk ie j nie są 
! skłonni poprzeć p ro jek tu  rezo- 
: lu c ji USA.

Z przem ówień przedstaw icie li 
b loku am erykańsko-angielskiego 
wygłoszonych na posiedzeniu 
K o m is ji dn ia 6 bm. w yn ika , że 
USA postanow iły  wzmóc nacisk, 
by osiągnąć poparcie przez V I I  
sesję Zgrom adzenia Ogólnego 
dla swej. agresywnej w o jny  w  
Kore i.

Szef delegacji Czechosłowacji 
Sekaninova w  szczegółowym 
przem ów ieniu zdemaskowała na 
konkre tnych faktach próby 
p rzedstaw ic ie li b loku am erykań
sko-angielskiego osłonięcia flagą 
ONZ agresji USA w  K ore i i 
wykazała, że Stany Zjednoczone 
dążą do w ykorzystan ia  proble
mu re p a tria c ji jeńców  dla uda
rem n ien ia  pokojowego uregulo
wania sprawy koreańskiej.

Umowa handlowa 
polsko-arqentyriska

(f) W  ostatn ich dniach podp i- 
j sano w  Buenos A ires umowę 

handlow ą i  p ła tn iczą m iędzy 
! Polską Rzeczpospolitą Ludową 
i a R epub liką  A rgen tyny. Umowa 
! ta. regu lu je  stosunki gospodar- 
j cze m iędzy obu k ra ja m i na la - 
! ta  1952-54 i p rzew idu je  eksport
: z P olsk i do A rg e n tyn y : węgla,} ;U
; ta rc icy ,1 chem ika lii, papieru itp ., 
i a z A rge n tyny  do P o lsk i: skór, 
! w ełny, odpadków w e łn ianych, 
! garbn ików  i  innych  tow arów .

i (PAP)

M . in .  w y je c h a ły  g łm n a s ty c z k i 
D a n iło w a , D iu g e li,  K a liń c z u k  o ra z  

I g im n a s ty c y  B e lia k o w  i  K o ro lk o w  — 
I u c z e s tn ic y  X V  Ig rz y s k  O l im p i j -  
j s k ic h  w  H e ls in k a c h .

Z a w o d n ic y  i  z a w o d n ic z k i ra d z ie c - 
' W  p ią te k  7 b m . ro z e g ra n y  zo s ta ł c y  dadzą w  A u s t r i i  k i lk a  p ok a z ó w  
j w  B udapeszc ie  to w a rz y s k i m ecz p i ł -  ' g im n a s ty c z n y c h .

H o n v e d  (B udapesz t) —  
V ie n n a  (W ie d e ń ) 7:2

W  d n iu  6.XI.1952 r . z m a r ła  p o  c ię ż k ie j c h o ro b ie , w  w ie k u  la t  30

Iow. M a r i n a  I K i ł  \  A N I )  Y / l
b o jo w n ie z k a  h is z p a ń sk ie g o  1 fra n c u s k ie g o  R u c h u  O p o ru  

żona g e n e ra ła  h is z p a ń s k ie j A r m i i  R e p u b lik a ń s k ie j 
W y p ro w a d z e n ie  z w ło k  na  C m e n ta rz  W o js k o w y  na  P o w ą zka ch , gdz ie  
spoczną w  A le i  Z a s łu ż o n y c h , nas tą p i w  d n iu  8.XI.1952 o godz. 14.30 
z lo k a lu  Z a rz ą d u  G łó w n e g o  Z w ią z k u  B o jo w n ik ó w  o W oJność i  D e
m o k ra c ję  w  W a rsza w ie , u l.  R u tk o w s k ie g o  15.
W  z m a r łe j t r a c im y  oddanego  w s p ó łto w a rz y s z a  w a lk  o w o ln o ść  

i  p o k ó j.
Cześć Je j p a m ię c i! Z A R Z Ą D  G Ł Ó W N Y  Z B o W iD

W y ra z y  g łę b o k ie g o  w s p ó łc z u c ia  z p o w o d u  zgonu  je g o  żo ny  

to w . M a r in y  F E R N A N D E Z , 

s k ła d a  to w . gen. L u is o w i F e rn an d e z

G R O N O  P R Z Y J A C IÓ Ł  P O L A K O W



Nr 312 TRYBUNA LUDU 3

Gdy praca idzie 
na wspólną kartę roboczą

(KORESPONDENCJA W ŁA S N A  „T R Y B U N Y  LU D U ")

Robotnicy narzędziowni Za- f pracują ko lektyw nie. A  oto co ni. Również i kobieca obsada
kładów  M eta low ych w  Skarży- j o tym  m ów ią Józef Cis i Jan 
sku zastanaw iali się, w  ja -  i W ik ło :
k i sposób uczcić h is to ry - j — Poprzednio każdy z nas ) pracy

ATT GT Z „  J T/iMv.nnit'hrP7-. ’ TYlOC7Uł cio c- <o m __------

tow. tow. Nowak, Sułek i K o - 
pycka chwaią sobie tę metode

czny X IX  Zjazd Kom unistycz- j męczył się sam z zakładaniem
nej P a rtii Zw iązku Radzieckie- j często ciężkiego elementu w
go i w ybory  do Sejmu. | uchw yt obrab iark i. Jeżeli przy

W iadomo było, że od wydzia łu tym  elemencie było pracy na 20 ciętnie od 10
narzędziowni w  dużym stopniu i godzin, to trzy  razy trzeba było i czyniając się

Doświadczenia pierwszych ty 
godni pracy ko lek tyw ne j w yka 
zują, że wydajność wzrosła prze- 

12 procent, przy- 
do wykonania

uzależniona jest praca wydała- j tę samą rzecz zdejmować i znów przez załogę narzędziowni zobo- 
łów  produkcyjnych. Szybsze do- ustawiać, co zabierało w  sumie : w iązań produkcy jnych i planów,
starczenie przyrządów i narzę- , około dw ie godziny czasu. Te- ! Dzięki zastosowaniu pracy ko -
dzł, to przyspieszenie produkc ji ; raz —  jeden drugiem u poma- lek tyw ne j wzrosła produkcja  o-

' ga, wspóln ie , ustaw iam y obra- j raz podniosły się k w a lif ik a c je
b iarkę do pracy, a gdy raz ; robotn ików . A  najważniejsze
ustaw im y, to  zdejm iem y z n ie j i jest to. że cała załoga narzę-

, ju ż  gotowy element. Poza tym , i dz iow n i pomaga sobie wzajem- 
Żandarowej, ale przejść na pra- ! gdy np. ja pracuję na pierwszej i bis, wzajem nie się wychowuje.

całego zakładu.
K ie ro w n ik  wydzia łu  — inż. 

Snopek podał p ro jekt, by nie 
ty lko  szeroko stosować system

cę ko lektyw ną pomiędzy zm ia- i zm ianie — przygotow uję wszel- 
nami. W  ten bowiem sposób j k ie  potrzebne narzędzia dla d ru - 
można zaoszczędzić w ie le  cza- j g ie j zmiany. U ła tw ia  to znacz-

A b y  na rzędz ia  go tow e  b y ły  
na czas

Przez w ie le  rąk  przejść musi
su, zużywanego na k ilka k ro tn e  j n ie pracę drugie j zmianie. W 
ustaw ianie ob rab ia rk i dla ob- ; ten sarn sposób postępuje W ikło . 
róbk i elementu, wymagającego gdy pracuje na pierwszej zmia- I każdy przyrząd ; narzędzie za- 
kilkudziesięciu godzin pracy. j nie. Jesteśmy wspóln ie zaintere- n im  zostanie ca łkow ic ie  w yko  -

P ro jek t inż. Snopka polegał j sowani, żeby wydajność naszej ! nane. P racu ją p rz y  nich ślusa- 
na tym  aby robotnicy, praeu- PracV była ja k  najw iększa. j rze, szlifierze, tokarze itd . Czę- 
jący przy obrabiarce na trzy  ! —  M im o że to dopiero począ- j sto, gdy nawet jeden z w ym ie-
zm iany (po jednym  na każdą ! tek  pracy, m am y już  pewne o- j nionych fachowców pośpieszył

......................  1 sięgnięcia —  dorzuca tow . Cis.— I się ze swoją pracą i w ykona ł
Poprzednio w yrab ia łem  153 pro - ! pracę szybciej, a u innego fa- 
cent norm y, W ik ło  166 procent, j chowca robota „poleżała“  — od- 
a teraz w y ro b iliśm y  po 206 p ro - j danie do użytku  gotowych na- 
cent norm y. Jeszcze lepsze wy- i rzędzi opóźniało się. 
n ik i można uzyskać, gdyby w  j A by przyspieszyć ten proces, 
ten sposób zorganizować pracę | robotn icy różnych zawodów pod. 

uu iw w u i,» ;.!.™ . . j,__ d___ ___tam, gdzie p rodukc ja  jes t seryj- j p isu ją  m iędzy sobą zobowiąza
na jlepszem etody, ‘będą"wzajem - i na- ,bo u ,nas N  na,r?e;d̂ iow^ i nia, że na oznaczoną godzinę 
nie podnosić swoje k w a lif ik a -  i c^ i ta z™iana elementów do ob- pracę swoją w ykona ją  — np.

- • 1 rofoki u trud n ia  pracę. : ślusarz Chrzanowski, frezer S ta
n is ław  Chrzanowski, strugacz 

O 10 —  12 p ro c e n t . W nukow ski i dziesią tk i innych, 
w z ro s ła  w y d a jn o ś ć  p ra c y  w  ten sposób czas przechodze-

i nia danego narzędzia przez różne 
P rzy inne j obrabiarce, nad ! fazy ob róbk i został znacznie 

k tó rą  rów nież powiewa p ropo r- ; skrócony
czyk z napisem: „p racu jem y ko- Zaw ieram e um ów o skrócenie 
le k tyw m e , p ra .u ją  ZM P -ow cy i czasu ob róbki i  szybsze przecho

zmianę) pracow ali na jedną ka r
tę roboczą. W  ten sposób wszy
scy trze j będą zainteresowa
n i w  podniesieniu w yd a jn o 
ści pracy n ie  ty lk o  przez 
siebie, ale i przez swych tow a
rzyszy, będą dzielić się swym 
doświadczeniem i przejm ować

Zespól Teairu  
lin. IWossowiela 

w gościnie 
u „M azowsza“

(f) Baw iący w  Polsce z oka- 
j z ji M iesiąca pogłębienia p rzy- 
; jaźni polsko - radzieckiej, ze- 
| spół Państw. Dramatycznego 
i Teatru im. Mossowieta, w  pe ł- 
! nym  składzie odw iedził w dn. 
i 7 bm. Państw. Ludow y Zespól 
I Pieśni i Tańca „Mazowsze“ , w  
! jego stałej siedzibie w  K a ro li-  
I nie. Spotkanie up łynę ło  w  nie- 
j zw ykle  serdecznej atmosferze, 
i Zasłużony artysta BSSR re - 
j żyser A  Śzabs pow ita ł m ło - 
| dzież „Mazowsza" w  im ien iu  
j zespołu Teatru.
; W odpowiedzi przedstaw icie l- 
! ka zespołu ..Mazowsze“  złożyła 

gościom radzieckim  gorące po- 
! dziękowanie za ich w izytę  i za- 
I interesowanie się pracą zespo- 
j łu.

P rzy jm u jąc drogich gości m ło- 
j dzież „M azowsza" zapoznała 
j zespół radziecki ze swym  bo- 
! gatym  r epertuarem  pieśni i  tań - 
I ca. Gaście radzieccy przy jrno- 
I w a li wykonawców gorącym i 
I brawam i. Szczególny poklask 
J zdobyła pieśń o S ta lin ie  (m u- 
i zyka Sygietyńskiego do słów 

Byczki i W ołginy). 
i (PAP)

W y r ó ż n i ł  się k o l e k t y w

cje i pomagać sobie w  pracy.
P ro je k t ten, po przedyskuto

w an iu  na grupach pa rty jnych  
om ówiony został na zebraniu 
całej załogi narzędziowni. We
zwano robotn ików , by ochotni
czo zgłaszali się do pracy pro- j 
jektow aną metodą.

Już na d rug i dzień znalazło
się w ie lu  chętnych. Robotnicy I kow ski. Często zbiera ją się ra  - | £ p ro du kc ji pow inno znaleźć 
z trzech zmian, pracujący P izy , z€m, pomagają sobie w  ustaw ia- szersze zastosowanie. Organiza - 
jednej maszynie podpisywali | m u elementu do ob róbki dzielą j cła p a rty jn a  dvrekc ia  i  rada za- 
zobowiązama, ze będą pracować [ slę uwagam i ja k  ulepszyć pracę, j kładowa Zakładów  M etalowych 
na jedną ka rtę  roboczą bez s tra - | Łączy ich  wspólna przynależ -  w  Skarżysku

B ilsk i^  Łuczyński i  K w ia t- ^ g n ie  elem entu poprzez różne

ty  czasu na w y jm ow anie  z [ ność do organizacji m łodzieżo -, -------- , — , . —  -- , i- -—  —  --------- -- i propagować i
uchw ytu  ob rab ia rk i m ew ykon- j w e j, wspólna maszyna, przy  k to - ¡doświadczenia pracy narzędzi o-w

pow inny szerzej 
rozpowszechniać

czonych elementów. W ten spo- | re j pracują i  wspólna k a rta  ro 
sób rozpoczęto pracę na 21 sta- I boczą.
nowiskach roboczych. i Na pracę ko lektyw ną przecho-

Od k ilk u  tygodni robotnicy ci I dzą chętnie nie ty lk o  mężczyź

n i na w szystkie w yd z ia ły  pro 
dukcyjne.

A N IE L A  M A R IA Ń S K A

Na wartach produkcyjnych 
ku czci Wielkiego Października

(f) W  przeddzień i  w  dn iu 
X X X V  rocznicy W ie lk ie j Socja
lis tycznej R ew oluc ji Październi
kow ej ludzie pracy Polskie j 
Rzeczypospolitej Ludowej m el
dow a li o wysokich sukcesach 
produkcyjnych , ja k ie  uzyskali 
już  w  pe łn ien iu  w a rt dla uczcze
nia tego w ie lk iego Święta.

K A TO W IC E . Doskonałe w y n i
k i uzysku ją w  bm. czołow i kom 
ba jn iśc i w  kopa ln i „Zabrze- 
Zachód“  Jakub Ossowski i b ry 
gadzista ściany kom bajnow ej 
obsługiwanej przez młodzież — 
W ojciech W ink le r.

Ossowski ju ż  w  pierwszych 
trzech dniach bm. zw iększył 
swoją wydajność, osiągniętą w  
tygodniu przedwyborczym  o 22 
procent. Pełniąc w artę  p roduk
cyjną na cześć X X X V  rocznicy 
R ew olucji Październikowej, u -

zyskuje on 142 procent dziennej 
i normy.

W  kopa ln i „B ie lszow ice“  w y - 
■ sok:e osiągnięcia p rodukcyjne 
jna w artach zdobywają wszystkie 
brygady kom bajn istów . Wydo- 

I bycie na ścianach zmechanizo- 
j wanych stanow i poważną po - 
zycję w  zadeklarowanych przez 

i całą załogę kopa ln i 1750 tonach 
ponadplanowej p ro du kc ji w 
dniach w art.

SZCZECIN. 6 bm . zam e ldo 
w a ł o w ykonan iu  rocznego p la 
nu p ro du kc ji szczeciński zarzad 
m o n ta żo w y  Gdańskiego Z je d n o 
czenia E lek trom on tażow ego .

K ilk u s e t robo tn ików  hu ty  
szczecińskiej' pe łn i w a rty  na 
cześć W ielkiego Października. 
We wszystkich dniach w a rty , 
dzienne p lany w ytopu surów ki 
przekraczane są o 1 do 6 p ro
cent. W ie lu  h u tn ikó w  zrealizo-

i wało ju ż  indyw idua lne  zobo
wiązania, podejmowane przy 

i zaciąganiu w a rt.
TORUŃ, w  Pom orskich 7.a- 

: kładach W ytw órczych A pa ra tu r 
Niskiego Napięcia w a rty  na 
cześć X X X V  rocznicy Rewolucji 
zaciągnęła praw ie cała załoga. 
Przodująca brygad^ młodzieży 
on. H ank i Saw ickie j w ciągu 
3 dni pełn ienia w a rty  zmonto- 

; wała ju ż  375 w yłączn ików  po- 
• nad plan.

K R A K Ó W . Załoga K ra ko w - 
i skich Zakładów  G um owych za
m eldowała w dn iu  X X X V  rocz. 

; n icv W .e lk ie i R ew olucji Paź- 
\ dziennikowej o w ykonan iu  za- 
i dań 3 roku planu fi-letniego.

Osiągnięcia załogi K ra k o w 
skich Zakładów  Gum owych są 

' w  dużej m ierze w yn ik iem  rea- 
! Uzacji zobowiązań na cześć w v - 
1 borów i X IX  Zjazdu KPZR.

Ułatwienia dla chłopów 
przy zaopatrywaniu się 

w opal
(f) W  trosce o pełniejsze zao-j 

patrzenie w  opał ludności w ie j-  j 
skiej w  okręgach słabo zalesie- i 
nych, a więc przede wszystkim  ! 
w  wojew ództw ach: warszaw-i 
skim , łódzk im  i  lubelskim , ad
m in is trac ja  Lasów Państwo-1 
wych wspóln ie z gm innym i spół
dz ie ln iam i organizuje w  okresie 
do 31 grudn ia br. grupowe w y 
jazdy chłopów na tereny do -j 
brze zalesione. E k ip y  chłopskie j 
wyjeżdża ją do w o jew ództw : 
w rocławskiego, zielonogórskiego, | 
szczecińskiego, koszalińskiego i 
olsztyńskiego.

P rzyjeżdżającym  grupom zo
staną wyznaczone miejsca w y 
rębu, skąd chłop i będą m ogli 
wyciąć i zabrać po ocenie od
pow iednie sztuki drzew.

Chłopi, k tórzy  chcą wyjechać* 
na w yrą b  drzewa, zgłaszają się! 
do gm innych rad narodowych i ; 
gm innych spółdzielni, k tóre za- | 
ła tw ia ją  wszystkie sprawy o rga. j 
n izacvjne. przydzia ł wagonów 
itd . '  (PAP)

Zobowiązanie zostało w ykona- i 
ne, Książka-dokum ent opraco- | 
wana przez W ydzia ł H is to rii i 
P a rtii KC PZPR: „W  X X X V  j 
Rocznicę W ie lk ie j Październiko- | 
w e j Rewolucji Socjalistycznej“  j 
— została w ydrukow ana w  ter- ; 
m inie. W ykonanie tego zobowią- j 
zania nie było rzeczą ła t-  j 
wą. Czasu mało, a pracy w ie - | 
le; rękopis napływa! do druku 
niemal ,.po kartce“ , trzeba zaś 
pamiętać, że objętość Księgi 
m ia ła  wynieść ok. 900 stron, nie 
licząc ilus trac ji.

2 października d ruka rn ia  im . 
Rewolucji Październikowej w 
Warszawie otrzym ała do składu 
pierwszą część m anuskryptu , 25 
października zaś — ostatnią. 
Przy tym  sporo kłopotów  spra
w ia ły  nieunikn ione poprawki 
redakcyjne.

Już 28 października zakończo
no d ru k  i wyszły pierwsze 
egzemplarze tej p ięknej i p ięk
nie, z dużym nakładem sił w y 
konanej księgi pam iątkowej. 
Drukarze z M ińsk ie j w łoży li w  
tę pracę całą swą fachową w ie
dzę i doświadczenie, cały swój 
zapał i ofiarność.

Załoga d ru ka rn i im. Rewo
lu c ji Październikowej, jednej z 
najm łodszych w  Polsce — 7 l i 
stopada m ija ją  zaledwie dwa 
la ta od c h w ili je j uruchom ie
nia  — osiągnęła nowy sukces, 
rekordem  pracy d ruka rsk ie j po
w ita ła  w ie ik i dzień Rewolucji, 
k tó re j im ię nosi.

M y liłb y  się jednak ten, kto by 
przypuszczał, że sukces ten zo
sta ł osiągnięty ty lko  w  w yn iku  
jakiegoś jednorazowego w ys ił
ku. Jest on rezultatem  w ie lu  
poprzednich, a na przestrzeni 
dw u le tn ie j pracy załoga te j d ru 
k a m i m ia ła  ich niemało.

P ie rw sza  w  Polsce 
„ fa b r y k a “  ks iążek

n a u ko w o  -  te c h n ic z n y c h

C ofn ijm y się o dwa lata, gdy 
d rukarn ia  na M ińsk ie j dopiero 
powstawała, gdy ten całkow icie 
nowy zakład stawia:! pierwsze 
k ro k i na trudne j d rukarsk ie j 
drodze.

B y ł listopad 1950 roku. Ter
m in  uruchom ienia nowej d ru 
k a rn i zbliżał się coraz bardziej. 
Pośpiesznie montowano maszy
ny, trw a ły  ostatnie roboty bu
dowlane, w  nieogrzewanych je 
szcze halach produkcyjnych 
szkoliła  się załoga. Chociaż cza
su było mało, a trudności jak ie

Wiesław luanirki

zw ykle  w yn ika ją  przy urucha- ; 
m ian iu  nowego zakładu — w ie l- | 
kie, term inu dotrzymano. Pol- j 
ski przemysł po ligraficzny wzbo
gacił się o piękną, nowoczesną j 
drukarn ię , pierwszą w Polsce : 
„ fab rykę “  książek naukowo- | 
technicznych.

W spaniale urządzona jest ta 
drukarn ia . Nie ma też przesady ; 
w  określeniu tow. K ow alsk ie j i 
z działu maszyn płaskich, która i 
pracuje na M ińsk ie j „od p ie rw - ! 
szej książk i“ , a w d rukars tw ie  \ 
niem al "ćw ierć w ieku, że to „n ie  j 
d rukarn ia , ale pałac“ . j

— Pracowałam w. w ie lu  d ru 
karn iach i drukarenkacn, ale ta
k ie j nie w idzia łam . Widać, że i 
była ona pro jektowana z myślą 
o załodze, o ludziach, którzy i 
będą tu pracować. A maszyny 
w idzie liście? — m ów i nie bez j 
dum y tow. Kowalska.

Maszyny rzeczywiście nowo- ] 
czesne, „za skom plikowane“  — j 
ja k  stw ierdzało początkowo w ie- ] 
lu  pracow ników  drukarn i. Za ; 
zbyt skom plikowane uważano ; 
zresztą nie ty lko  maszyny, lecz ! 
w  ogóle caią pracę w  te j d ru - i 
karni.

Praca przy drukow an iu  dzieł 
naukowych oraz książek i pod- | 
ręczników technicznych jest j 
trudna. Przed w o jną m ie liśm y j 
zaledwie nieliczną garstkę d ru 
karzy, speców od książek na- j 
ukowo-t.echnicznych. Nie m ie li
śmy takich, ja k  dziś d rukarń . ; 
mniejsze by ły  nakłady książek * 
naukowych i technicznych, ! 
m niejszą ich ilość drukowano. ! 
U m ie li też starzy spece w  oba- j 
w ie przed konkurencją  strzec j 
ja k  oka w  głow ie swoich ta jem 
nic. Sami przecież poznawali je 
„przez ram ię“ , ukradkiem .

Pracuje w  d ru ka rn i na M iń 
skie j w ie lu  starych drukarzy, i 
którzy dobrze te czasy pam ięta
ją. N iem ało też w yszko lili oni i 

■młodych, dzisiaj dobrych fa- j 
chowców. Niejeden z nich bal | 
się jeszcze wczoraj „zbyt skom- ; 
p likow an e j“  pracy przy dziełach 
naukowo - technicznych i nie 
m ia ł zaufania do „za skom pli
kow anych“  maszyn.

W  w a lce
o w yższe k w a li f ik a c je

2 la ta zaledwie m ija  od ch w ili 
uruchom ienia d ru ka rn i, a do 
którego dzia łu nie zajdziesz, , 
spotkasz młodzież, w ie lu  m ło-

hinh n iholn icry  pnrluwi ów

Masowe imprezy ariyslyrzne i teatralne 
w Miesiącu pogłębienia przyjaźni 

polsko-radzieckiej
(f) W  przygotowaniach do ob 
io du Miesiąca pogłębienia 
■zy aźoi polsko -  radzieckie j na 
olnym  Śląsku bierze czynny u- 
siał m. in, młodzież. Z bogatym  
■„gramem pieśni, m uzyk i i  tań- 
iw  radzieckich w ystąp i w  m ia - 
ach i wsiach Dolnego Śląska 
mad 900 zespołów św ie tlico  - 
ych Jedną z masowych im  - 
:ez, do k tó rych  przygotow uje 
ę 'm łodzież, będzie festiw a l 
łodzieżowych zespołów arty- 
ycznych.
Zespół Młodzieżowego Domu 
u ltu ry  we W rocław iu , liczący 
10 osob, przygotow uje specjal- 
s w idow isko przeplatane pieś- 
am i i tańcam i radzieck im i i 
Dlskimi. Zespół artystyczny 
Iłodzieżowego Domu K u ltu ry  w 
»leniej Górze da szereg w yśtę- 
)w w  gromadach, spółdziel- 
ach produkcy jnych i PGR-ch 
a teren ie pow iatu. K u lm ina cy j- 
/m  momentem fes tiw a lu  bę- 
ą e lim inacje  wojewódzkie, kto- 
; odbędą się pod koniec lis to - 
ada we W rocław iu.

❖
W vdzia ł K u ltu ry  przy Prezy- 

ium Rady Narodowej m. Łodzi 
rganizuje w  czasie Miesiąca 
ogłębienia p rzy jaźn i polsko -

radzieckie j akcję, mającą na ce- 
! lu  spopularyzowanie wśród mie_ 
j śzkańców Łodzi twórczości l i te 
rack ie j na jw yb itn ie jszych  pisa
rzy radzieckich. U dz ia ł w  akc ji 
bierze 15 lite ra tó w  łódzkich.

j »k
Jedną z na jciekawszych im  - 

prez artystycznych, k tó re  odbę
dą się w  w oj. bydgoskim  w  M ie - 

j siącu pogłębienia przyjaźni, po l
sko - radzieckie j, będzie prze
gląd sztuk radzieckich, w ysta- 

jw ionych  przez am atorskie zespo 
i ły  zw iązków  zawodowych.

Dotychczas do przeglądu zgło- 
! siło się 116 zespołów, w  tym  19 
! PfjiG-owskich.
I Wśród k ilkuna s tu  przygotowa- 
| nych sztuk radzieckich znajduje 
się m. in. „Pociąg pancerny“ — 
Iwanowa, „K a lin o w y  ga j“  — 
K o rn ie j ezuka. „Ś w it nad M osk- 

j wą“  — Surowa oraz „K onku  - 
I renci“  — Tokajęwa.
| Dużą popularnością cieszą się 
i rów nież sztuki Gogola. Np.
| PCR -y: Kotcm ierz, K rotoszyn i 
W ichorze przygotow ują  „Oże- 

: nek“  a PD K w  Grudziądzu 
1 „R ew izora“ .

W  Państwow ym  Teatrze D o i- 
! nośląskim, w  Jeleniej Górze

trw a ja  intensywne przygotow a
nia do Mie.-iąca pogłębienia 
p rzy j żni po ls io  ra d z ic k ie j.  W 
ramach Miesiąca r.a scenie je le 
n iogórskie j w ystaw iona zostanie 
sztuka Raclfmanowa pt. „N ie 
spokojna starość“ . Ponadto a r 
tyści tea tru  zorganizow ali k i l 
ka g rup  koncertowych, k tóre od
wiedzać będą św ietlice w ie jsk ie  
i fabryczne z program em  pieśni 
i  m e lod ii kom pozytorów  radziec
kich.

Na terenie wojew ództw a po
znańskiego odbędzie się w  M ie - 

j siącu pogłębienia p rzy jaźn i pol- 
I sko - radzieckie j 230 w ieczorów 
! pieśni w  w ykonan iu  św ie tlico - 
! w ych zespołów gm innych, gro
m adzkich i szkolnych. Podobne 
im prezy przygotow ały zw iązko- 

| w e zespoły amatorskie. W ystą
pią  one z bogatym  program em  
pieśni i tańca w  560 św ietlicach 

I zakładów pracy. Niezależnie od 
tego w  św ietlicach tych odbędzie 

! się 1.015 okolicznościowydar~od- 
czytów. W m iastach pow ia to - 
wych zorganizowanych zostanie 

: ponad 50 im prez artystycznych 
i pt. „N a fa li p rzy jaźn i“

(PAP)

dych lecz doświadczonych fa 
chowców. Nie ma bodajże dzia
łu, w  k tó rym  nie pracow ałyby 
kobiety. A  jeszcze parę la t te 
mu d rukars tw o by ło  dla kob ie ty 
zawodem niemalże niedostęp
nym . Tym  bardzie j zaś praca 
w  d ru k a rn i naukowo -  technicz
nej.

W ie lu  m łodych poduczył ręcz
nej zecerki stary zecer, k tó ry  
k ilkadzies ią t la t ju ż  w  tym  za
wodzie przepracował — H enryk 
S iekierzyński, „p ro fesor“ , ja k  
go żartob liw ie  i z szacunkiem 
nazywają uczniowie. N iemało 
uczniów obecnie w y k w a lifiko w a  
nych fachowców, przeszło przez 
ręce „o jca “  K ru p y  z odlewarek, 
Kołakowskiego z m onotypów i 
innych.

I  fak t, że w  d ru k a rn i te j po
w stał zw a rty  i wysoko w ykw a
lifik o w a n y  ko lek tyw , dobrze 
k ie row any przez dyrekto ra  d ru 
ka rn i tow. K uśm ierka i  dyrek
tora technicznego tow. Kopa
cza, ko lektyw , składający się w  
swej przeważającej części z lu 
dzi, k tó rzy  niedawno nie  w ie 
dz ie li co to d ru ka rn ia  i  nie 
m ie li żadnego, chociażby nawet 
przysłow iowego „zielonego po
jęcia“  o tym , ja k  powstaje 
książka —  to  na jw iększy sukces 
załogi d ru k a rn i im . R ew oluc ji 
Październikowej.

Dziś nie ma zadania, którego 
by załoga te j d ru k a rn i nie pod
ję ła  się wykonać. 70 procent 
drukow anych tu  książek, to 
książk i t.zw. trudne, ob fitu jące 
w  liczne w ykresy, rysunki, 
cy fry , w zory itp .

K ilk u  zecerów przy pomocy 
profesorów i  asystentów z U n i
wersytetu W arszawskiego uczy 
się specjalnie składania znaków 
chińskich, etiopskich, heb ra j
skich, arabskich i  innych  — 
umiejętność ta konieczna jest 
p rzy  drukow an iu  w ie lu  dzieł 
naukowych.

Stale też wzrasta produkcja  
tego zakładu, systematycznie 
podnosi się wydajność pracy.

A  jest to  w yn ik ie m  tego, że 
k o le k tyw  d ru k a rn i im . Rewolu
c ji Październikowej nie stoi w  
m iejscu. D rukarze z M ińsk ie j 
nie za trzym ują  się na p ie rw 
szym czy też nawet na drug im  
szczeblu „zawodowego w ta jem 
niczenia“ . Pną się coraz dalej, 
coraz lep ie j s tara ją  się opano
wać swój zawód.

S p e łn ia ją  siej m a rzen ia

Teresa Delakowska z Osin 
Dolnych, pow. Siedlce, córka 
m ałorolnego chłopa, k tó ra  ja k  
sama m ów i zecerką została dzię
k i ..Przyjació łce“ , gdzie prze
czytała o szkole d ruka rsk ie j w  
Nowej Rudzie, już  po k ilk u  
miesiącach pracy w  d ru ka rn i 
została k ie row n iczką kobiecego 
zespołu zecerskiego. Teraz p ra 
gnie zostąć m onotypistką.

Czy będzie nią? Na pewno 
tak. Jest zdolna, am bitna i chęt
na do pracy. A  m onotypia to 
już  i tak  praw ie kobiecy dział.

M arian  Boruc ze wsi Tarnów 
ka w  pow. w ęgrowskim , k tó ry  
od dziecke już interesował się

! „ ja k  książka powstaje“  i  m arzy!
| o zawodzie drukarza, by „sk ła -
■ dać lite rk ę  do lite rk i...“  będzie 
! odlewał całe wiersze książek, —
! dostał awans na linotyp istę.

I  co najważniejsze, dziś jest 
| to zresztą zupełnie naturalne i 
i zrozumiałe, zapał do nauki, do 
j lepszego, opanowania zawodu, 
i podsycany jost przez niejednego 
starego speca, k tó ry  jeszcze nie- 

I dawno p iln ie  strzegł swoich za- 
j wodowych ta jem nic, obecnie zaś 
| dzie li się n im i „na lewo i na 
| praw o“ , denerwuje i n iec ie rp li- 
I w i, gdy m łody adept d rukarsk i
■ w  lo t czegoś nie chwyta.

Bo zm ienia ją się nie ty lko  
d ruka rn ie  — na nowoczesne, 

j dobrze wyposażone „ fa b ry k i"  
| książki i prasy, nie ty lko  tech- 
I n ika — która wciąż idzie na- 
i przód; przede wszystkim  na- 
i przód idą ludzie.

! E g za m in  w y p a d ł na p ią tk ę
I nie dziw , że w łaśnie te j 

d rukarn i, je j załodze, k tó ra  zdo- 
! była pierwszeństwo w  między- 
i zakładowym  współzawodnictw ie 
przemysłu poligraficznego, po- 

j w ierzono trudną  i odpowiedzial
ną pracę, jaką  b y ł d ru k  ks iążk i- 

! dokum entu: „W  X X X V  Roczni- 
! cę W ie lk ie j Październikowej Re
w o lu c ji Socja listycznej“ . Z za
pałem zabrała się załoga d ru
ka rn i na M iń sk ie j do wykona
nia  tego zadania .

! „K siążka ta będzie egzami- 
: nem naszej sprawności i  kw a 
li f ik a c ji zawodowych“  — padło 

! postanowienie.
Egzamin w ypad ł na piątkę.
Gdy oglądasz dzisiaj w yd ru - 

i kowaną przez zakłady im. Re
w o luc ji Październikowej książę 

i kę „W  X X X V  Rocznicę W ie l- 
! k ie j Październikowej R ewolucji 
| Socjalistycznej“ , w idzisz, że d ru - 
i karze, k tó rzy  przy n ie j praco- 
! w a li, do łożyli ■ wszelkich starań, 
by w ypadła ja k  na jlep ie j pod 

j względem graficznym  i a rtys ty- 
! cznym. A  przy tym  wykonano 
i lę pracę w  ciągu tak krótkiego, 
i w prost rekordowego okresu cza- 
I su.

Chociaż przy książce pracowa- 
i ia ty lko  grupa ludzi, udzia ł w  
i te j pracy bra ła  cała załoga. Ca- 
| ła  załoga, dumna, że w łaśnie je j, 
! przodującej załodze przemysłu 
i poligraficznego, powierzono d ruk 
i ks iążk i -  dokum entu o W ie lk ie j 
Rew olucji, o je j sile i h istorycz
nym znaczeniu, o przyjaźn i na
rodów radzieckich do narodu 
polskiego, o potędze w ielk iego 
K ra ju  Rad.

Niesposób w ym ienić wszyst
kich, którzy w yró żn ili się w  pra
cy przy te j książce — i przy 

! tekstach i przy barwnych ilu -  
j stracjach. Bo w yró żn ili się 
; wszyscy — ko lektyw . Każdy 
i chciał pomagać, każdy chciał 
i brać udział, a że nie dla wszy
stkich wystarczało pracy przy 

i książce. — w ięc chociaż służyli 
i radą.

28 października 1952 r. w y
szły pierwsze egzemplarze. D ru
karn ia  im. R ew oluc ji Paździer
n ikow e j w ita  W ie lką Rocznicę, 
dając polskiemu czyte ln ikow i 
piękną i p ięknie wykonaną ksią
żkę „W  X X X V  Rocznicę W ie l
k ie j Październ ik i w e j R ew oluc ji 
Socjalistycznej“ .

W zrasta sieć izb  p o rod o w ych
na w si

Wzrastająca z każdym rokiem ilość domów ku l tu ry  sieiadczy o w ie lk ie j  trosce państwa lu 
dowego o upowszechnienie ku l tu ry  wśród najszerszych mas. Na zdjęciu: budynek k lubu ro 

botniczego pracowników Zarządu Portu Gdańsk-Gdynia.
Fo to  C A F  — U k le je w s k i

(f) Wieś polska coraz szerzej 
korzysta z jasnych, h ig ien icz
nych i dobrze wyposażonych 
izb porodowych. W c h w ili obe
cnej is tn ie je  już  ponad 500 ta 
k ich izb. o łącznej ilości około 
3,5 tysiąca, łóżek.

P unkty  takie  stale powstają 
we wsiach spółdzielczych, 
PGR-ach i  w ośrodkach robot
niczych. Większość z n ich jest 
już ze lektry fikow ana , oraz zao

patrzona we własne aparaty ra 
diowe i  telefoniczne. Izby zao
patrzone w  nowoczesny sprzęt 
i  urządzenia, łóżka ¡»rodowe 
itp ., zapewniają rodzącym ko
bietom  i noworodkom  tro sk liw ą  
opiekę w ykw a lifikow a nych  pie
lęgniarek, odpowiednie w yży
w ienie, oraz wszystkie w a ru n k i 
pozwalające m atkom  szybko po
wracać do sił — zaś nowonaro
dzonym n iem ow lętom  um ożli
w ia ją  no rm alny rozwój. (PAP)

N I E U D A N A  D Y W E R S J A

Coraz więrei niłody/e/y 
zyfasza się tln zaciągu 

pionierskiego
(i) Każdy dzień przynosi no

we zgłoszenia przodującej m ło
dzieży do pracy na na jw ażn ie j
szych odcinkach w  przemyśle 
m eta low ym  i węglowym .

Nowe . zgłoszenia młodzieży 
nap ływ a ją  w dalszym ciągu z 
m iast i wsi Białostocczyzny. 
O statn io chęć pracy w górnic
tw ie  i hu tn ic tw ie  w yra z iło  tam  
ponad 60 m łodych przodujących 
chłopców.

O statn io zgłosili się do pracy 
w  gó rn ic tw ie  synowie m a ło ro l
nych chłopów z Chodcza, a k ty 
wiści Zarządu Gminnego ZM P
— Zdzisław  Paluszkiewicz i Jan 
K um ińsk i.

Już w  pierwszych tygodniach 
zaciągu do przem ysłu węglowe
go i metalowego na Lubelsz- 
ezyźnie zgłosiło się w ie lu  chłop-, 
ców i* 1 * * * 5 dziewcząt.

Z pow ia tu lubartowskiego 4 
s/ynowie m ałoro lnych chłopów
— G ajów lak, M icha łow ski, Ja
nek i Woskida — w y ra z ili chęć 
pracy w  górn ictw ie. (PAP).

Przemysł włókien łyknwyclirodzieżowy 
i dziewiarski przekroczyły plan 

październikowy
, (f) G lobalny plan produkc ji
| Przemysłu W łókien Łykow ych 
| w  październiku w ykonany zo- 
j stal w  100,6 proc.

Wśród współzawodniczących 
i ze sobą załóg dziesiątków za- 
| k ładów  na pierwsze miejsce 
i w yb iła  się załoga ZP LN  w 
W aliro iu , k tó ra  pierwsza w 
swej branży w ykona ła na 3 
miesiące przed term inem  rocz
ny plan produkc ji i da do koń
ca br. ponadplanową p ro du k
cję wartości ponad 4,7 m iln . zł.

Również ZPLN  w  Miereszo- 
wicach w ykona ły  już swe rocz
na zadania. Załoga tych zakła
dów da do końca br. gospo
darce narodowej ponadplanową 
produkcję  510 tys. m etrów  
tkan in .

P lan październikowy został 
również przekroczony w  prze
m yśle odzieżowym. Plan m ie 
sięczny, znacznie wyższy niz 
wrześniowy, wykonany został w 

, ska li całej branży w  nienoto-

j wanej w br. wysokości — 104,8 
i procent.

W yróżn iła  sie załoga przodu- 
| iących Zakładów Odzieżowych 
I „W ólczanka“ w  Łodzi. Bardzo 
i dobre w y n ik i uzyskały również 
| załogi zgierskich, pabianickich 
i in . ZPO.

j Obok zakładów, k tóre w y- 
! kona ły z nadwyżka swe zada- 
j nia, znalazły sie pojedyncze za- 
i k łady, k tó re  m im o posiadania 
| w szystkich m ożliwości, planów 
! swych nie w ykona ły. Do tego 
I rodzaju zakładów należą ZPO 
i w  Ostrowcu oraz ZPO im. O- 
¡brońców  W arszawy, które w y- 
j kona ły zaledwie 90,4 proc. planu.

Przem ysł dz iew iarsk i w  paź- 
| dz ie rn iku  br. osiągnął jeden z 
! dalszych swych sukcesów, re- 
| alizu.iac w  skali ogólnokra jo- 
| w e j plan p ro du kc ji w  101,7 
i proc., licząc według wartość 
j w  cenach niezm iennych. Rów 
I nież pod względem ilościowym  
zadania zostałv przekroczone 

i we wszystkich działach pro 
: d u kc ji. (PAP).

N ie ośm ie lił się w ystąp ić w  
: czasie wyborów. W iedział, że 
przy tak ich  nastro jach społe-

i czeństwa każda próba ryc ia  spo- 
j tka  się z ostrą odprawą i z gó- 
j ry  skazana będzie na fiasko. A le  
| po wyborach, w  k tó rych  jedno- 
| m yśln ie  w ypow iedzia ł się za 
i w ładzą ludow ą i je j Programem 
: cały naród, b iskup A dam ski zor
ganizował własną „akc ję “ . Żeby 
dzielić, żeby — ja k  jest w  jego 

| zwyczaju — pod płaszczykiem 
spraw w ia ry  rob ić  wrogą, an ty
polską robotę.

„A k c ję "  tę przeprowadził 
| ksiądz b iskup z nielada cyn i- 
! zmern. Licząc na nieświadomość 

części w iernych nakazał w  spo- 
! sób n iep raktykow any, w  sposób 
demagogiczny i p row okacy jny 
przeprowadzenie w  kościołach 

j akc ji podpisowej w  sprawie 
| na uk i re lig ii.

W ie dobrze b iskup Adam ski,
I że ustawodawstwo Polsk ie j Rze- 
i czypospolitej Ludow ej gw aran- 
! tu je  swobodę w ykonyw ania
5 czynności re lig ijn y c h  każdemu 
I obyw ate low i, że twTardo stoi na 
! gruncie wolności sumienia i 

wyznania, że nie pozwala na 
obrażanie uczuć re lig ijn ych  lu - 

! dzi w ierzących i  nie pozwala 
! na nadużywanie spraw w ia ry  
| dla reakcyjnych celów po lityćz- 
! nych.

Cała ta akcją  podpisowa tak 
I została przedstaw iona wńerzą- 
! cym, aby wprow adzić ich w 

błąd i pe rfidn ym i frazesami za- 
{ maskować je j ostrze antypań

stwowe. Ksiądz biskup, k tó ry  
j w idocznie ma „k ró tk ą  pamięć“ 
| nie pam ięta ani K on s ty tu c ji, ani 
I tego, że przed divoma tygodnia- 
! m i w yb rany został Sejm, toteż 
| w ym ienia K ra jow ą  Radę Naro- 
| dową jako najwyższą władzę w 
| k ra ju . Również ten fa k t prze- 
! mawia za tym . że cały ten ela- 
! óórat podpisany przez biskupa 

Adamskiego, sfabrykowany zo- 
| stał przez ośrodki w rogie j, an- 
i typo lsk ie j akc ji zagranicą, k tó 

re św iadom ie posługują się fa ł
szywą te rm ino log ią  je ś li chodzi
0 s tru k tu rę  władz Polskie j Rze
czypospolite j Ludowej. Również 
ten szczegół jest jeszcze jed
nym  dowodem tego, że prow o
kacy jna  „ in ic ja ty w a “  b iskupa 
Adam skiego nie była  przypad
kowa.

Już nieraz występował b iskup 
A dam ski przeciwko ludow i. 
W ystarczy wspomnieć, że w  1919 
roku, wśród tych, k tó rzy  w  in 
teresie obszarn ików  głosowali w  
Sejm ie przeciw  re form ie  ro lne j, 
przeciw  m ilionom  , chłopów — 
b y ł , poseł b iskup S tanisław  
Adam ski. Wiceprezes Rady Nad
zorczej „Cegielskiego“ , członek 

j rad nadzorczych innych spółek 
j akcy jnych , b iskup Stanisław  
j Adam ski sta ł po stronie ka- 
! p ita lis tó w  — przeciw ludow i 
I pracy.

Już nieraz występował b i-  
! skup A dam ski jako  narzędzie 
| an typo lsk ich  knowań. 28 maja 
| 1940 roku, k iedy Śląsk i cała 
j Polska k rw a w iła  w  ja rzm ie  h i- 
I tle row sk ie j okupacji, b iskup 
| ka to w ick i S tanisław  Adam ski
1 w yda ł do „kochanych brac i ka- 
| p łanów i w iernych diecezji ka- 
| Łow ickie j“ orędzie, w k tó rym  
| czytam y m. in.:

„Z  przyczyn bardzo poważ- 
| nych, powodowany względam i 
| na dobro kościoła, kap łanów  i 
diecezjan, postanowiłem  do ży- 

! cia kościelnego naszej diecezji 
j wprow adzić doniosłe i ważne 
; zm iany“ . Te „doniosłe“  zm iany 
! wprowadzone przez Adam skie- 
! go to zniesienie nabożeństw, 
j kazań i śpiewów w  języku pol- 
| skim, oraz nakaz wprowadze
nia języka niem ieckiego zarów
no w  kościele, ja k  i na zebra
niach wszelkich stowarzyszeń 
kościelnych.

Dlaczego metody germaniza
c ji i rugowania języka po lskie
go m ia ły  służyć „do b ru " diece
zjan — ksiądz b iskup nie t łu 
maczył. W yjaśn ia ł jednak „do
niosłe znaczenie“  te j „ re fo rm y “

dla... języka łacińskiego, k tó ry  
dotychczas „na  skutek używ a
nia dwóch języków  ludowych 
doznał nadm iernego ścieśnie
n ia “ .

Na usługach germ anizacyjnej 
roboty h itle ro w sk ich  okupan
tów  przeciw  językow i polskie- 

! mu, przeciw  polskości Śląska 
I zadeklarow ał się b iskup A dam 
ski znacznie wcześniej, zaledwie 
ty lk o  h itle row sk ie  hordy zala
ły  nasz k ra j. 13 września 1939 
r. rozesłany został przez ku rię  

i b iskup ią  lis t, którego autorem  
j b y ł sam b iskup : „L iebe C hri- 
sten (m ili chrześcijanie) — w zy- 

| w a ł b iskup A dam ski — „w spó ł- 
j pracujc ie  uczciw ie z w ładzam i 
i n iem ieckim i. D op ilnu jc ie  ja k  
| dobrzy chrześcijanie i obywa- 
| tele w szystkich ustaw i  rozpo- 
! rządzeń niem ieckich w ładz w o j- 
j slóbwych i cyw ilnych . U fa jc ie  
j bezwzględnie organom m iano- 
j w anym  w  waszych gm inach 
| przez władze niem ieckie. M il i 
| chrześcijanie, słuchajcie prze- 
! s trog i waszych księży. W tedy w  
j naszym k ra ju  przyśw ieci słoń- 
| ce szczęśliwej przyszłości... A  
! teraz do pracy z Bogiem!“ , 
i Bo, ja k  g łosił okupant — 

„A rb e it m acht f re i“ . 
i Czymże,, ja k  nie o tw a rtym  
wezwaniem do ko laboracji jest 

i ten lis t?  Jeżeli — m ów i biskup 
■ — będziecie wysług iw ać się oku- 
| pantow i, w „naszym k ra ju  ro 
dz innym “  zaświeci słońce szczę- 

i ś liw e j przyszłości. M ów i to po 
niemiecku. Uważa Górny Śląsk 

| za część Niemiec. Cóż w ięc ja k  
nie h itle row ską/ Rzeszę ozna- 

| czają w jego ustach słowa „nasz 
I k ra j“ ?

Tak działa ł w czasie okupa
c ji. A  po w o jn ie  niejeden raz 
b ra ł udzia ł w  knowaniach, k tó - 

| re w yw o ływ a ły  oburzenie ca- 
j łego społeczeństwa .w tym  ogó- 
i łu wierzących, uczucie wstydu 
i i rozgoryczenia wśród większo
ści podległego mu kleru.

Biskup, k tó ry  wzywał „do 
‘ pracy z Bogiem“ dla H itle ra ,

i uznał, że pracy przy odbudowie 
| wolnego k ra ju  przez w o lny  na- 
! ród „n ie  towarzyszy błogosła
w ieństw o Boże“ , (lis t pasterski 

i 5.11.1949).
W  zbiorow ym  liście biskupów 

| ubolewał w raz z innym i Adam - 
! ski nad faktem , że ręka spra- 
i w ied liw ości ludu nie pobłaża 
! mordercom, członkom  te rro ry - 
| stycznych band, choćby i  w  
j księżych sutannach. Zupełnie 
i tak  samo n iepokoił b iskupa los 
; h itle row skiego kolegi po fachu, 
| kata Gdańska, biskupa Spletta, 
i za k tó rym  w staw ia ł się lis tow - 
| nie do sądu. B ron ił zbrodniarza 
i h itlerowskiego, odpowiedzialne- 
; go za śmierć setek księży pol- 
j skich. b ron ił prawej rę k i gesta
po, zagorzałego wroga wszyst
kiego co polskie.

Te fak ty , wybrane z dzia ła l- 
I ności biskupa Adamskiego sta
w ia ją  , w  dostatecznie jasnym 

! św ietle zarówno jego osobę jak  
! i jego działalność, jako zaprzań- 
, ca, k tó ry  sprzeniew ierzył się na- 
: rodow i polskiemu. Uniżony w
■ stosunku do h itle row skich  na
jeźdźców. jest zuchwały w 
swych agresywnych wypadach 
przeciw  państwu polskiemu,

■ działa jąc jako  posłuszne narzę
dzie an typo lsk ich  ośrodków za

i granicą, popierających rew iz jo - 
nizm, szowinizm, neoh itle row - 
skie zakusy na nasze Ziem ie Za- 

! chodnie. O to biskup Adamski.
Nie przypadkiem  właśnie 

Adam ski, rozwścieczony w yn i- 
j kiem  wyborów, w ystąp ił z dy
wersją przeciw  władzy ludowej, 

| p rzeciw  Polsce Ludowej. Nie 
i przypadkiem  — na Śląsku, któ- 
; ry podobnie jak  Ziemie Zachod
nie jest solą w  oku h itle row sko- 
am erykańskich podżegaczy. W 
sercu przem ysłowym  Polski. 

: w  centrum  węgla i stali, gdzie 
górn ik  i h u tn ik  w ykuw a ją  siłę i 
potęgę ojczyzny, p rzystąp ił do 

!. swych m atactw  A dam ski na 
zlecenie po lityk ie ró w  z W a

tykanu, Waszyngtonu i  Bonn, 
j tych wszystkich, k tó rym  zależy 
| na tym , by nasz k ra j osłabić, 
i Sens więc b iskup ie j dyw ers ji, 
I w  k tó re j uczestniczyli rów nież 
b iskup i B ien iek i Bednarz, jest 
ta k i: podpisujcie się ow ieczki 

| przeciw  w ładzy ludow ej, a ąpra- 
| w ic ie  tym  radość przyjacio łom  
j zza Laby. h itle ro w sk im  bisku- 
! pom i wszelkiego rodzaju h itie - 
i row skim  zbrodniarzom, którym  
| ro i się pow rót na polskie ziemie.

*
j P row okacyjna akcja biskupa- 
j kc laboracjon isty i jego zastęp- 
j ców została zdemaskowana. 
W yw oła ła  ona słuszne oburzenie 
i potępienie ze strony społeczeń
stwa, ze strony w ierzących ka
to lików , ze strony patriotyczne j 
części k le ru. Społeczeństwo pol- 

\ skie w  pe łn i popiera stanowisko 
Rządu w  spraw ie wolności su
m ienia i wyznania i nie będzie 

| to lerow ało żadnych m atactw 
wym ierzonych przeciw państwu 

i ludowemu.
Naród nasz zjednoczony w  

zjednoczonej na zawsze ojczyź- 
! nie buduje swoją przyszłość.
! Pokazały wybory, że nie ma 
ta k ie j siły, k tó ra  m ogłaby pod- 

| ważyć jedność narodu i odwieść 
; go od w ie lk iego Programu bu- 
| dowy Polski potężnej i zasob- 
| nej. N ie po tra fią  tego dokonać 
I żadne m achinacja tych reakcyj- 
i nych książąt kościoła, k tórzy  nie 
j mogą uk ryć  swej n ienawiści do 
ludu  i nadużyw ają spraw w ia 
ry dla w archo lstwa i dyw ers ji, 

i k tó ra  idzie na rękę h itlerow sko- 
i am erykańskim  wrogom niepod- 
| legiości Polski. P raktyka  poka- 
| żuje, że ich m atactwa w yw o łu - 
j ją  nie ty lk o  oburzenie ogółu 
i w iernych, ale że są oni osamot- 
! n ieni i izo lowani od większości 
| duchownych, k tó rzy  chcą zająć 
Lojalną postawę wobec swojego 

! k ra ju . Toteż Wszelkie wypady 
j tego rodzaju, skazane są na fia - 
! sko i spotkają się z ‘ zasłużoną 
j odprawą.

Z. A,
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Biedne koło
Tydzień na arenie świata W S T O L I  G Y

W W arszawskich Zakładach \ domiono go, że ponieważ w nio- 
M echanicznych N r 1 pracuje | sek, w ystaw iony przed cztere- 
tow. M arian Dachniewski. k tó ry  j ma m iesiącami, s trac ił już  waż- 
za duży w k ład  w  organizację i ność, pow in ien ponownie starać 
produkc ji, został awansowany ' się o skierowania.

Zygmunt llroniarekA m eryka ńsk i ja rm a rk  w y-1  
borczy zakończył się. Na pre - i 
zydenta w yb ra n y  został k a n - !
dvdat repub likanów  gen. E isen- ¡Przez o tw a rte  poparcie rezo luc ji • spondent „D a ily  M a il"  donosił, 
hower. ' ' ¡radzieck ie j narazić się na gn iew  i że „stanowisko amerykańskie w

H a łaś liw y  przebieg kam pan ii j W aszyngtonu. j sprawie Kore i nie jest byna j-
wyborczej n ie  zdoła ł u k ry ć  za- Jeszcze bardzie j n iep rzy jem - i m nie j  podzielane w  pełn i przez 

na m ajs tra  jednego z gniazd ob- , Tow. D achniew ski zw róc ił się ' sadniczego fak tu , że za w za- | n ie  m usia ło być de legatow i USA j sojuszników USA".  
róbczych. W ie lokro tnem u przo- d 0 lekarza o ponowne zbadanie ! je m n ym i k łó tn ia m i i  oskarżę- i w  K o m is ji P ow iern icze j O N Z .; _
dow n ikow i pracy, tow. Dach- i i w ydan ie orzeczenia. Lekarz n iam i k r .yła się je d n a k o w a  Tu, w b rew  ostrem u oporow i S przecznośc i w o k o ł T u n is u

K o n fe re n c ja  w  B e r l in ie
Niem niejsze sprzeczności m ię

dzy burżuazją am erykańską a 
francuską w yw o łu je  sprawa re- 
m ilita ry z a c ji N iem iec zachod-

M ie szka ó cy  P ra g i o trz y m a li 
n o w y  D om  Io w a ro \v v

ńiewskiem u, na przeszkodzie w  s tw ie rdz ił, że potrzebna mu jest i ^ - 1  :nańsfw  S -  1 Obok tych sprzeczności w y - Europy zachodnie.,, a szczególnie ! Na uroczystość o tw arc ia  p rzy -

7 bm. w  rocznicę W ie lk ie j So- ! dzoną placówkę hand lu  uspo- 
c ja lis tyczne j R e w o luc ji Paź- i łecznionego. N ow y dom tow a ro - 
dz ie rn ikow e j odbyła się u ro - i w y  posiada sześć kondygnacji. 

n xh . Rozzuchwaleni poparciem ; czystość • o tw a rc ia  nowego Po- Stoiska sprzedażne są dobrze 
am erykańskim , rew iz jon iśc i i , wszechnego Dom u Towarowego ‘ zaopatrzone w  a r ty k u ły  prze- 
odwetowcy h itle row scy coraz | na Pradze p rzy  u l. Jag ie llon - ] m yślow e i  spożywcze. Obsługę 
wyżej podnoszą głowę i coraz j sk ie j — czw arte j tego typu  ' stanow i w  w iększości m łodzież 
bezczelniej grożą innym  k ra jom  j p laców k i w  S tolicy. . \ ZMP.

jeszcze bardzie j w yd a jn e j pra- h is to ria  choroby, ż łożonaTprze- f o h °  I s ^ ^ ę k ^ S « 8 g ł M Ó ^ ° ^  i tk a ją c y c h  g łów n ie  m iędzy S ta- | F ranc ji, swą hegemonią...  . . . .  , . , I wojennych, faszyzacji i  obniża- I sja
c., stoi choroba żołądka, na kto- dn io  w  K o m is ji Leka rsk ie j. W  ; n j|, stopy życiow ej mas p racu- ¡leciła  Zgrom adzeniu, by zażąda- 
rą c ie rp i od k ilk u  la t. K om is ji oświadczono tow . Dach- j  jących. Nic" też dziwnego, że to od państw  ko lon iza torsk ich

! zniesienia w sze lk ie j dysk rym i

| by li' p rzedstaw icie le M in is te r-  Przestronne pomieszczenia 
nam i Z jednoczonym i, a liczny - Odradzanie m iiita fy z m u ' me- \ stwa H and lu  W ewnętrznego. : sPrzec*azne> aoorze zorgamzo- 
m i k ra ja m i ko lon ia lnym i, pó ł- m ieckiego w yw o łu je  coraz o- ) p a rtii, o rgan izac ji społecznvch i w aP^ t ia n s p o rt a rty k u łó w  qo 
ko lo n ia ln ym i i zależnym i — na strzejszy protest narodów całej hand low ych. O tw arc ia  dokonał st° lsf  °.raz odpowiednie prze- 
fo rum  ONZ i poza tą organ i- Europy. M ilio n y  ludzi naszego | członek P rezyd ium  Stołecznej i s?*? lenie  sprzedawców p r z y c ^ -  
zacją u ja w n iły  się inne, nie j kon tynen tu  różnych poglądów i i Rady N a ro d o w e j— H a ra s im o w -i m a^  sl.® ®° sprawnego obs ług i- 
m n ie j ostre przeciw ieństw a w  i przekonań jednoczą swe s iły  w  J sjj i ,  i wam a kupujących.

natychm iast po zwycięstw ie, ry  
w ai E isenhowera Stevenson j nac ji rasowej na te rytoriach, 
w ys ła ł do niego depeszę, w  k tó - ; przez nie zarządzanych. „B y ła  to 
re j o fia ru je  mu ca łkow ite  swo- ¡poważna porażka“ —przyznaw ały 
je  poparcie. ! zgodnie nawet reakcyjne pisma

Zw ycięstw o Eisenhowera by io  ; am erykańskie, 
m ożliwe dzięki zniechęceniu

b loku

W  lu ty m  br. tow . D achn iew - ń iewskiem u, że dokum enty zo
śki, złożył wszelkie potrzebne : stały ju ż  wysłane lekarzow i, 
papiery do K om is ji Leka rsk ie j i Lekarz z kolei s tw ie rdz ił, że 
Ośrodka Zdrow ia  przy ul. No- i dokumentów' nie dostał, 
w o lip ie , a wT m arcu został we- j Tak w ięc chory nadal cierp i, 
zwany na Kom isję, k tó ra  s tw ie r- : trac i czas na daremne szuka-
dziła konieczność leczenia sana- ; nie dokum entów  i m ów i: „gdy- szerokich rzesz narodu am e ry- j W y n u rz e n ia  V a n  F le e ta  
to ry jno-zdro jow ego w  K ryn icy , i bym  ja  z taką troską w a lczy ł kańskiego do p o lity k i T rum ana i ; K im b a lla

o plan. jak n iektórzy b iu ro k ra c i 1 1 p a r t i i dem okratycznej. N ie - !
ze S łużby Zdrow ia  o leczenie i ch(?ć ta spowodowana została ; Szczególną odrazę w yw o łu je  w
ludzi — nasz plan 6-letn ' n ie porażkam i p o lity k i im p eria lizm u  | narodach p o lityka  a m e ry k a ń s k a !1 sp iaw a ucisku ku

zostałby w  te rm in ie  zrea lizowa-
Tunisie znalazła się na fo rum  I f  “ ¡V 
Zgromadzenia Ogólnego ONZ. 
Wbrew' nadziejom  rządu fra n 
cuskiego, S tany Zjednoczone, 
szerm ując hasłam i „a n ty k o lo -

M ając zapewnione leczenie, 
tow'. Dachniewrski nadal praco
w a ł, czekając na wyjazd. T ym 
czasem m ija ły  miesiące, aż do
piero we wrześniu otrzym ał p i
smo z W ydzia łu  Zdrow ia  Pre
zyd ium  DRN, w  k tó rym  zawia-

j samym łon ie  
| tyckiego. 
j Do przec iw ieństw  tych  należy 
| n ie w ą tp liw ie  osta tn i spór fra n - 
! cusko-am erykański w  spraw ie 
Tunisu. Jak w iadomo, w sku tek 

i in te rw e n c ji państw  az ja tyck ich

a tian - ! walce przeciw ko groźbie, jaką 
i stanow i neoh itle row sk i W ehr- 
I macht. Głos ich zabrzm i z no- 
i w ą mocą na rozpoczynającej się 
I w  niedzielę w  B e rlin ie  m iędży- 
j narodowej kon fe renc ji dla po- 
i kojowego rozw iązania problemu

S TA N IS ŁA W  S TO P IÑ S K I 
W ZM-1 Warszawa

: żyzny, zw ala jących się na b a rk i k la m u je  o rzekom ej w o li Stanów' 
: o lb rzym ie j większości społeczeń- ¡Zjednoczonych położenia kresu 
j stwa. T rum an i  jego pa rtia  i te j w o jn ie . Z d ru g ie j strony, 
| skom prom itow a li się ponadto prasa am erykańska pełna jest 
I skanda licznym i a fe ram i k o ru p - j doniesień m ów iących o czymś 
| cy jn ym i, k tóre , szczególnie w' wręcz przeciwnym , 

okresie kam pan ii w yborczej, | P odkreśli, to  w  swvm  prze. 
W  dn iu  13 października br. I cana pomoc P rezyd ium  DRN. | wyszły jaskrawio na jaw . W szy- | m ów ien iu  delegat polski m in. 

nasz K om ite t B lo kow y  N r. 168 i Pomimo, że w  dn iu  18. a ta k -  j ¡Skrzeszewski, k tó ry  przytoczył

niem ieckiego. Konferencja  ta 
. . . i zgrom adzi w  B e rlin ie  przed-

am erykańskiego oraz rosnącym  | w  spraw ie Kore i. Z jedne j s tro- j ^prozatorskiego im p e ria lis tó w  j g taw ic ie li wszystk ich narodów'
brzem ieniem  podatków  i  d ro - |  ny sekretarz stanu Acheson de- j | Europy, k tó rzy  radzić będą

dalszej

Nieprzemyślana inicjatywa

- ■— ——. w u  f. W / l  U l  l, V— y A—* A V ' '.J W j  lH  1 , i  U U  A C /A i 11 AA A , ŁIV. W CA 1A A Ci A V" • —S CSA  ̂ ^  ^

o trzym a ł z P rezyd ium  D z ie ln i- j że i  następnego czekano około ; g-„p ^
cowej Rady Narodowej —  Stare : pó łto re j godziny, narzędzia do kra  tycznej. 
M iasto  zaw iadom ienie, żeby I pracy n ie  zostały dostarczone.

do odwrócenia w ie le  tego rodzaju enuncjacji.
v l“ 3 L b„°„riCÓW ° d PartU demo- j l  tak  np. dowódca w o jsk  lądo

wych w  K ore i gen. James A.

zm obilizow ać m ieszkańców b lo - j Z ebran i rozchodzili się roż
k u  na 18 i  19 października br. ; goryczeni, n ie  ża łu jąc gorzkich 
do społecznej pracy przy roz- ' słów pod adresem D zie ln icow ej 
b iorcę ru in  i  w yb ie ra n iu  cegieł ; Rady Narodow ej i 
na te ren ie  Pow iśla. \ B lokowego, chociaż ten ostatn i

Z b ió rka  ludz i dzięki a k ty w - w  w ypadku  nie zaw in ił, a stevensonem. 
ne j pracy członków K om ite tu  ; przeciw n ie g o rliw ie  p rzystą - j Jasne jest, że te obietn ice re- 
B lokowego i  św iadom ej posta- akc ji, zarządzonej pizez pub likanów  by ły  pisane na w o-

Na tych  nastro jach spekulo
w a ł E isenhower i  jego p a r
tia. E isenhower szermował 
wszelkiego rodzaju demagogicz- 

K om ite tu  ! nym i ob ie tn icam i, zdobywając 
p rym  w  dezorientow aniu w y 
borców  nad swym  rvw a lem

Van Fleet ośw iadczył („N ew  
Y ork  T im es“  z 30.10): „ Potrzeb
ne jest nam' zwycięstwo m i l i t a r 
ne... Korea jest kluczem do 
Azji .  Pobicie tych a rm i i  (to zna
czy ch ińsk ie j i koreańskie j — 
red.) jest jedyną, drogą do od
zyskania prestiżu". Jeszcze w y 
raźn ie j m ó w ił na ten tem at sę-
l r r  p ta r  7 m n r v n n r l r i  TTulA T lan  A

n ia liz m u “  — w ypow iedz ia ły  się 
za debatą nad tą sprawą.

We francusk ich  kołach rządo
w ych aż się zagotowało z obu
rzenia. Na rozkaz Pinaya, am 
basador francu sk i w  W aszyng- j m ieckiego ko m ite tu  obroncow 
tonie H e n ri Bonnet z łożył ostry  ; poko ju  H e inz W illm ann , — 
pro test u podsekretarza stanu i wym aga zawarcia t ra k ta tu  po- 
U SA Jamesa^ B ruce ‘a. A le  ^ jak i kojowego ze zjednoczonymi, de- 
stw ierdza m e lancho lijn ie  „M o n - | m okra tycznym ii m i łu ją c y m i po-

M ieszkańcy robotn icze j P ra - j W  dn iu  8 bm. now y PD T ro s - 
gi o trzym a li nowocześnie u rżą- 1 pocznie no rm alną pracę. (PAP».

306 domów przyłączono w br. 
do sieci wodociągowej 

i kanalizacyjnej
M ie jsk ie  Przedsiębiorstwo In -  ? Do podłączenia pozostało jeszesa 

w a l-  | sta lacyjne prowadzi obecnie 16 budynków, 
k i przeciw ko „u k ła d o w i ogól- j ostatnie prace związane z r e a l i - ; Ponadto p rzew idu je  się bu - 
nem u“ , „u k ła d o w i o a rm ii eu- j zacją tegorocznego p lanu podłą- j dowę u b ik a c ji w  48 posesjach, 
rop e jsk ie j“  i  w szystk im  in -  j czeń do sieci wodociągowej i | Do końca br. M P I przeprowa- 
nym  im peria lis tycznym  spiskom | kana lizacyjne j domów mie- ! dzi jeszcze w  172 domach m ie- 
p rzeciw ko poko jow i. „Poko jowe \ szkalnych w  dzielnicach przed ; szkalnych rem onty kap ita lne  
is tnienie narodów sąsiadują- | w o jną  zaniedbanych. i bądź bieżące 's in ie ją cych  u rz ą -
cych z Niem cam i  — stw ierdza ; Do c h w ili obecnej podłączono i dzeń wodociągowych i kanali- 
na łam ach „Neues Deutsch- j 306 budynków  m ieszkalnych. I zacyjnych. (t>
la n d " sekre tarz generalny n ie - I  ---------------------------

sób. Zaw iod ła na tom iast obie- Warszawa

Zaniedba na riroqa i dziurawy most
W  gm in ie  Nieszków, leżącej j zniszczony, gdy w jeżdżają na 

w  pow: m iechow skim  is tn ie je  niego fu rm a n k i ugina się i
3 -k ilo m e tro w y  odcinek drogi 
b ite j na tras ie  szosy wojewódz-

chw ieje.
M ost m ia ł być  w  tym

ł p o litykę  agresji, gdy pod
nosił poda tk i, gdy rozpoczął 
w o jnę w  Kore i.

W ybory  am erykańskie, m im o

miejscu przeoroi l in ie

de“  ,,rezu lta ty  tego spotkania 
nie są zachwycające", co zna
czy, że waszyngtońscy panowie 
n iezbyt p rze ję li się protestam i 
swych wasali.

Pow sta je pytan ie : dlaczego ¡P tz jL łs d  
Stany Zjednoczone w ypow ie 
dzia ły  się za “om aw ianiem  te j 
sprawy w  ONZ? Czyżby is to tn ie  
b y ły  przeciwne uc iskow i k o lo n i- 
zatorskiem u?

Oczywiście —  nie ma o tym

kó j N iem cam i“
R oczn ica  P a ź d z ie rn ik a

zdecydowaliśm y zrob ić to w  K o - : „
m ow y. K u lisy  in te rw e n c ji ame-

Ocl godz. i 7 - 2 1 — e le k tryczn o ść  
ty lk o  d la  o św ie tla n ia

W  październ iku  , b r. podczas! Ci, k tó rzy  jes ien ią  i  zimą 
przeprowadzanych k o n tro li w , m iędzy godz. i7  — 21 posługują 
4200 m ieszkaniach, kon tro le rzy  j się g rze jn ikam i, kuchenkam i i  

S iły  narodów  walczących o j ZZE s tw ie rd z ili, że w  ponad 100 różnym i „pożeraczam i" dużej i -  
pokój pomnaża i  uskrzyd la  j m ieszkan iach '.lokatorzy n ie  sto- lości prądu, p o w in n i zdawać 

i pomoc w ie lk iego  i sowali się do przepisów w yda - i sobie sprawę, że postępowanie 
rią zku  Radzieckiego, k tó ry  ; nych przez M in is te rs tw o  Energe | tak ie  jest sprzeczne z ich w łas- 

w raz z m iłu ją c y m i p o k ó j'i w a l- ty k i o rac jon a ln e j gospodarce . nym  interesem, ponieważ może 
czącym i o postęp, ludźm i całe- • e lektrycznością i w  godz inach ; spowodować b ra k  e lektryczności 
go św iata obchodził w  tym  ty -  j od 17 do 21 m ie li w łączone że- naw et do ośw ietlen ia  m ieszka« 
godniu X X X V  rocznicę W ie i- | lazka, p iecyk i, kuchenk i itp . u- [ nia.
k ie j R ew o luc ji Paździe rn ikow e j. 1 rządzenia energochłonne. I (W)
W ie lk ie  znaczenie X X X V  ro c z -| —-------------------------

rei. Według mego zdania — gdy- , . , . . . , .
byśm y nie  walczy li w  Kore i, w

ogromnego nak ładu  środków  i | waXczvUbyńrrly j a k im i  innym  
szumnej rek lam y, me zdo ła ły • • Ł J 
„ze lektryzow ać" w yborców : od-

pelr

roku
k ie j. O dcinek ten z b raku  op ie- odbudowany. B yła  nawet w tej 
k i  u leg ł zniszczeniu. Obok szo- ; spraw ie uchwała Prezyd ium  
sy b rak je s t row ów  odw adnia- i GRN w  Nieszkowie. Sporźądzo- 
jących, spływająca woda roz- no rów nież kosztorys budowy, 
m yw a w ięc tw ardą  naw ie rzch- i Chodzi ty lk o  o dostarczenie m a
n ię  tak, że p o t w o r z y ły  się duże te ria łó w  i rozpoczęcie samej 
dz iury. U trzym an ie  tego stanu , budowy.
rzeczy doprowadzić może do zu- j S praw am i ty m i pow inno za

w ro tn ie  — u ja w n iły  one znie
chęcenie w ie lu  obyw a te li do 
obu p a rti i w ie lk iego  kap ita łu . 
O koio 40 m ilio n ó w  w yborców  
zrezygnowało w  ogóle z prawa 
wyborczego.

P o lity k a  a g re s ji i o p ó r 
n a ro d ó w

: nicy, do k tó re j uroczyście p rzy - ¡ 
; go tow a ły się m asy p racu jące ' w KAM-ie nip docenia się szkolenia 

zawodnaeqo kobiel
u ^  _ Zjednoczenie B udow n ic tw a \ dów, m a js trów  i operatorów

amerykańsk ie j zarysowują się \ n is tyczn e j" P a r t i i  Z w iąźku"*R a- I M ie iskiego n r 3 (K A M ) zatrud - j sprzętu lekkiego. W tym  roku  
w p ły w y  tych kó ł  i in teresów , i  dzieckiego, k tó rv  "o tw o rz y li nia około 400 kobiet. Z te j licz- | p rzew idu je  się wyszkolenie za- 
które pene tru ją  do Maroka,- 'a  ¡'wspaniałe pe rspektyw y p rze j- ! by w  p ro du kc ji zatrudnionych i ledw ie 25 kobiet. N ie pom yśla-

p ra w ico w y  dzienn ik pa rysk i ; wszystk ich k ra jó w ’ obozu, poko- .
„A u ro rę  . V* dn. 3 brti. woła ł, on i ju j jeszcze bardzie j po dk re ś lił i 
w  rozgoryczeniu: „W  postawie  | h is to ryczny, X IX  Z jazd  'K om u- i

pe łnej bezużyteczności drogi.
O m aw ia jąc w ybór E isenhowę- 

interesować się ja k  na jszybcie j | ra, prasa am erykańska nie mó-

D ru g im  przyk ładem  poważ
nego zaniedbania jest m ost na 
drodze od grom ady Rzem ieńdzi- 
ce do Słaboszowa. M ost ten jest

Pod ostrym kątem

Prez3'd iu m  P ow ia tow ej Rady 
Narodowej w M iechowie.

M IE C Z Y S ŁA W  W AW R ZO N  
Słaboszów, pow. Miechów

!

Choć nie sieją — winni zebrać

że u k ry ć  trudności, na ja k ie  na
potykać będzie p o lityka  im pe
ria lizm u  am erykańskiego. Bo 
p o lityka  agresji na tra fia  na co
raz w iększy opór narodów7. R ów 
nocześnie zaś zaostrzają się z 
każdym  dniem  sprzeczności w. o- 
bozie im peria lis tycznym , p rzy 
sparzając wodzire jom  z V a ł i  
S treet coraz to nowych k łopo
tów.

N ie mogą się na ich brak u- 
Zagadnienie nowoczesnej, ra- ' W  magazynach w Rudzińcu, : skarzać delegaci amerykańscy 

ejonalnej uprawy roii nie prze- a także na terenie fabryki w y- j w  ONZ. Choć w szystk im i s iła- 
staje być przedmiotem zaintere- rasta bujna trawa, a nawet m i stara ją  się u trzym ać jedność 
sowania szerokich kół pracow- krzaki. Wyrasta i zarasta odle- swych „so juszn ików ", am ery- . 
ników rolnictwa. wy, wyroby półgotowe, części kańska „m aszynka do głosowa-

1 zapasowe, maszyny i narzędzia, j n ia“  raz po raz zawodzi.
Dla celów wydajniejszej u_ a niejednokrotnie i zdekomple- ! Poważne zgrzyty w  te j „m a - : 

prawy roli powołano Specjalny towane iestawy maszvn> chao- | szynce“  da ły się słyszeć w cza- 
i L prawy, Nawozema ¡tycznie porozrzucane po całym ¡sie głosowania w  K o m is ji ONZ
ł Gleboznawstwa, ktorego pra- terenje fabrycznym. Co prawda do spraw społecznych, hu- 
cowmcy kolektywnie zastana- z^0j a fu jeszcze nie znajdzie- m an ita rnych  i k u ltu ra ln ych , 
w iają się naa podniesieniem mv A je j na to przyjdzie czas. K om is ja  ta debatowała nad re- 
kultury rolnej, nad sposobem ę^yka, ktoś kierownictwu zolucją  radziecką — uzupełnioną

fabryki w tych „nowatorskich“ popraw kam i In d ii i A ra b ii S.au- 
poczynaniach przeszkodzi. j d y jsk ie j — przew idującą w p ro -

Sprawa bynajmniej nie jest wadzenie zakazu propagandy
błaha, jako że marnotrawstwo w°i®n,neJ- , . , . . , , ,
to ma miejsce w czasie, kiedy Większością zaledw ie dwóch 
Piece martenowskie rozbudowu- g}osow! udało sl<? delegacji ame- 

W  pracach nad poprawieniem j^cego się hutnictwa czekają na P° w ie û zfl vU I~
struktury gleb biorą udział pro- z}om a nowe fabryki czekają : sowyeh targach — ów wniosek 
fesorowie. inżynierowie i ro ini- na maszyny i agregaty, by w lą- odrzucić. 19 delegacji w ypow ie - 
cy całego kraju. Ostatnio zaś w czyć się w realizację wielkiego dziaio się za jego przyjęciem , 
te j materii zabrał głos niepo- , pjanu industrializacji naszego wśród n ich - prócz k ra jó w  o- 
wołany, wręcz niespodziany dy- kraju. bozu poko ju  — przedstaw icie le
skutant. ’ ; szeregu k ra jó w  azja tyckich ,

_ . . . . c0 czeka Centralny Za- arabskich i  po łudn iow o -  ame-
Ryzykowna teza brzmi: naj- rząd Budowy Maszyn Ciężkich, ; r v k ańskich. 12 de legacji w s trzy - 

łepiej i najwydajniej sieje su? kt6ry „ie objawia, jak  dotąd. lTła}o się od glosu.S nie chcąc 
ną zelazie i stau. Rzecznikiem zainteresowania dla gospodarki 
te j nowatorskiej metody jest, a m ateriałowej podległych mu 
raczej są: G liw ickie Zakłady zakładów?
Urządzeń Technicznych. W y
mienione zakłady dla ilustracji A  należałoby to zainteresowa 
te j „śmiałej" teorii, wprowadza- ■ nie objawić, I  to jak  najprędzej! 
ją  ją  od razu w  czyn: ' (S-ka)

miejscu .
Słusznie s tw ie rdz ił w  kon 

k lu z ji m ,:n. Skrzeszewski: ..Po
stępowanie Stanów Zjednoczo
nych w kwesti i  repa tr iac j i  jeń 
ców wojennych, jest n iew ą tp l i 
wie dowodem, że nie chcą one 
dojść do porozumienia i dppro- ! 
wadzić do Zaprzestania działań ¡ 
wojennych w KoreiP.

Zbrodnicze stanow isko USA i
na tra fia  na poważną opozycje im peria lis tów  am erykańskich. 1 „P ra w d a “ —  pomnaża si ły  mas
wśród -tyc-h nawet delegacji. : „A n ty k o lo n ia liz m “  to po prostu [ pracujących wszystkich kra jów ,
k ra jó w  kap ita lis tycznych . któ_ ; szyld f irm y , k tó ra  od dawna j umacnia ich w ia rę  w  zwycię
żę zw yk le  popiera ją  S tany j za jm u je  się bezlitosną eksplóa- i stwo sprawy pokoju, dem okrac j i
Zjednoczone. N o w o jo rsk i korę- i facją. 1 i socja l izmu“ .

potem do Tunisu, by z czarne- \ ścia ZSRR od socja lizm u do ko- ¡ Ji?st 48 w indziarek i brygada no na tom iast o p rzygotow aniu
go kontynentu zrobić rynek  ! m un izm u. X X X V  rocznica — • m urarska tow. K ordon ieck ie j, • ich do innych  zawodów. A  prze-

o św ięto mas pracu jących ca- j k tó ra  pracu je  w Zjednoczeniu cięż Z jednoczenie ma duże moż-
sgo św iata. „P rzyk ła d  w o lnych  !.od 1948 roku. Reszta kob ie t to | liw ośc i za trudn ien ia  w y k w a li f i -  
.arodów potężnego obozu so- i w  o lb rzym ie j Większości sprzą- ; kow anych m alarek, m urarek,
ja listycznego, na czele którego  ¡ tó.czki i pomocnice m urarskie , ! k tó rych  b ra k  jest obecnie od-

amerykański.  Poza rzekomym  j to  św ięto mas pracu jących ca- I k tó ra  pracuje w Zjednoczeniu j cięż Z jednoczenie ma duże moż-
an ty  kolon ia l izmem u k ry w a  s ie i lega św iata. „P rz y k ła d '  w o lnych  | od 4948 roku. Reszta kob ie t to i liw ośc i za trudn ien ia  w y k w a li f i -
reałny business". A więc, chodzi \:na "  ' ' - ‘ " n---------------------1----- '-----------------------------— ’
tu po prostu o w yparc ie  im pe- e j.......____ ,
r ia lis tó w  francuskich przez j s to i.Zw iązek Radziecki — pisze j llJb m alarskie . | czuwany. Jest możność skie-

Stosunkowo dużą ilość n ie w y - ! row an ia  kob ie t do zawodu ka-
kw a lifikow ianych  praco\vnic za- ' m iem arskiego, n iew ykorzystana

Í11 shąi i Trutni im. Mnssmiirtn w Warszawie

nicm biochemicznego i biolo
gicznego wzbogacenia gleby, 
szerokiego stosowania nawozów 
—  słowem nad pełnym wyko
rzystaniem uprawy.

trudn ionych  w  Zjednoczeniu 
wytłum aczyć można jedyn ie  po
ważnym  zaniedbaniem  szkole
nia kobiet. Sprawą tą n ie  in 
teresuje się k ie row n ic tw o , ani 
organizacja p a rty jn a , an i rada 
zakładowa..

przez Zjednoczenie.
Jest jeszcze cały szereg in 

nych m ożliwości, aby zwiększyć 
liczebnie szkolenie kobiet, udzia ł 
ich w  budowie socja listycznej 
W arszawy. —  Trzeba energicz
nie zająć się sprawą szkole
nia, w  oparciu o potrzeby no- 

Plan szkolenia w roku bieżą- wego budownictw a. Z uwzględ- 
cym  obejm ie zorganizowanie nien iem  m echanizacji i nowych 

j kursów  d la : k ie ro w n ikó w  bu- i metod pracy. ( js )

i  rm lralnego uśrorika szkolenia partyjnego PZPR
| W  przyszłym  tygodn iu  odbędą; w ew nętrzne j Z w iązku  Radziec- 
s:ę w  C entra lnym  O środku | kiego) — 1. K o ła  stud iu jące ży- 
Szkolenia P arty jnego  PZPR. | cio rys tow . S ta lina dla k ie ro w - 
M okotow ska 25, następujące se- \ n ików  dzie ln icow ych semina -  
m tna ria : j r ió w  dnia 12. X I.  godz. 17.00 —

Tem at: X IX  Z jazd K om u ’i i -  2. Sam okształcenie a) dla k ie -  
stycznej P a r t ii Z w iązku  R a - ; ró w n ikó w  grup  z dz ie ln icy 

| dzieckiego (Sytuacja w ew ną trz - ; Śródmieście dn. 13, X L  godż.
| na Związlcu Radzieckiego 17.00, b) dla k ie ro w n ikó w  grup
i p ią ty  p ięc io le tn i plan rozw o ju  j z dz ie ln icy Stare M iasto dn. 
ZSRR) — 1. Podstawowe K u rsy  ■ 14. X I.  gijdz. 17.00. c) dla k ie - 
P a rty jn e  dla k ie ro w n ik ó w  dz ie l, i ró w n ikó w  grup z pozostałych 
nicowych sem inariów  dnia 12. j dz ie ln ic  dn. 11. X I.  godz, 17.00. 
X I. godz. 17-00 2. Szkoły P o -; Ośrodek udziela pomocy w7}'-

| lityczne dla k ie ro w n ik ó w  dzie l- : kładowcom , słuchaczom kursów  
l n icow ych sem inariów  dnia 12.: szkoleniowych i w szystk im  s tu - 
X I.  godz. 17.00 — 3. Szkoły W ie- d iu jącym  m a te ria ły  X IX  Z ja z - 
czorowe dla  k ie ro w n ikó w  szkół; du Kom unistyczne j P a r t ii Z w ią - 
w ieczorow ych dnia 13. X I .  godz.; zku Radzieckiego codziennie w  
I?-00- ; godzinach od 10-ej do 22-ej, w

Tem at: X IX  Z jazd K om un ! - ;  niedziele i  św ięta od 10-ej do 
stycznej P a r t i i Z w iązku  Ra- j 15-ej. 
dzieckiego ( II-g a  część sytuacji^

Wiera M a re cka . (w ro l i  dy rek to ra  fa b ry k i  teksty lne j „M oskw iczka"  — K a p ito l in y  Sołncewejj  
i  M ik o ła j  M o rd w in ow  (w ro l i  sekretarza kom ite tu  party jnego fa b ry k i  — Iwana K a re n ina ) 

w scenie ze współczesnej sztuki Anato la  Surowa pt. „Ś w i t  nad Moskwą"

t e a t r y

O Teatrze im. Mossowieta

| m u z y k »  f i lm o w a . 8.30 ,,5:0 d la  m ło -  
a tv, c . . ,, d o śc i“ , 9.00 O d p o w ie d z i F a li 49. 9.10
,0 , H “  - S p r* w *  r ° d z in n a ”  -  . P o g . d „  w y k ła d o w c ó w  k u rs ó w  p a r -  

S. W. L u d o w y  -  R a d cy  pana  ra d -  ] t y jn y c h  t s z k ó ł p o lity c z n y c h , 9.::« 
c y ‘ -  g . 19.15. N a ro d o w y  -  p rz e d - ; r  , u d  „  c y k lu :  . .H is to r ia  m u z y k i

p o ls k ie j“  — „P o c z ą tk i p o ls k ie j k u l-s ta w ie n ia  o d w o ła n e . B i le ty  z a k u 
p io n e  na „ F i r c y k a  wr z a lo ta c h “  w a ż - t u r y  m u z y c z n e j“  — aud . s ł.-m u z . w

Towarzystwu nieliczne, ale dobrane
Celem wzięcia udzia łu  w  i

j Miesiącu pogłębienia p rzy jaźn i 
| po lsko-radzieck ie j p rz y b y ł do |

W arszawy w  pe łnym  składzie j k i w ystaw ione po raz p ierwszy
I  SA  za m ie rz a ją  z w o ln ić  duża  część p e rs o n e lu  s e k re ta r ia tu  i zespół M oskiewskiego Teatru 1 na jego scenie długo nie scho-

prNz!z V i r ,ni0nyCh urzętlnikow “ st« łe ludim i J 0bprranSy r i Dram atycznego im . Mossowieta. dz iły  ze scen w iększości tea trów
! T ea tr ten pow sta ł w  p ie rw - j dram atycznych Z w iązku  Ra- 
szych la tach rozw oju  nowej ra - dzieckiego.

! dzieckie j k u ltu ry , i  sztuki. Po- j P ragnienie nadążania za ży- 
i czątkowo pracow ał on ja ko  j ciem narodu, dążenie do ukazy- 
| tea tr objazdowy, da jąc swe | w ania a rtys tycznym i środkam i 
| przedstaw ienia na scenach m o -| jego o fia rne j w a lk i o zbudowa- 
i skiew skich k lu b ó w  rob o tn i- ! nie socjalistycznego sp.ołeczeń- 
i czych. B y! szczególnie b lis k i i > stwa, o zwycięstwo kom unizm u,

(A R T Y K U Ł  N A P IS A N Y  SPECJALNIE D LA  „TR Y B U N Y  LUDU ")

M. liultjupołnw

I ' A„ , ,-,.*1. , II I Cl ti , V1.1 1 '— ,1 W V, V. . * , A JŁ1 U l>. V V
ne w  d n iu  22 bm . o godz. 15.30. h i-  o p ra ć . A d o lfa  C h y b iń s k ie g o . 10.02

’ "  -------  --------------- M u z y k a , 10.30 A u d . d la  w o js k a . 11.15
A u d . o ś w ia to w a , 11.30 P ieśn i i d u e ty  

_  . ^ . , lu d o w e  F . N o w o w ie js k ie g o , 12.15
P ow sze ch n y  — „N ie s p o k o jn a  s ta - P l^ e rW a, 14.05 A u d . d la  w s i IS IS  

! ro ś ć “  — g. 19. S y re n a  — „ W ie lk i  M e lo d ie  do tańca

le ty  z a k u p io n e  na p rz e d s ta w ie n ie  
.L a s “  w ażne  15.11.52 r .  o godz. 19. 

N o w y  — „ K o n k u r e n c i“  — g. 19.

c y r k “  — g. 19.15. W sp ó łcze sn y  — 
„T.ch c z w o ro “  — g. 19. N o w e j W a r-

g ra  P o ls k a  K a 
pe la  p .d . F e lik s a  D z ie rża no w sk ieg o , 
15.45 W sze ch n ica  R a d io w a  — k u rs

sza w y  — „O  gra  jk u  i  k ró le w n ie “  , w s tę p n y , 16.20 . Ś p ie w a m y  p ie śn i 1 
-  *  id  D om «  w o js k a  P o lsk ie g o  -  p io s e n k i"  _  aud  w  o p ia c

nego Sztandaru P racy", a w ie lu  
a rtys tów  o trzym a ło  o rdery i  
medale, oraz zaszczytne ty tu ły  

i ich g łów nym  tw órcom  p rzy- | honorowe.
znane zostały Nagrody S ta li- ; W  czasie swych występów
nowskie. I w  Polsce w ys taw i tea tr

Duszą T ea tru  im . Mossowieta j k ilk a  swych przedstaw ień, 
jest jego g łów ny reżyser i  k ie - i  W śród nich będzie „Ś w it  nad ___ ......
ró w n ik  artystyczny, lu do w y i M oskw ą“  A . Surowa, ..O byw ate l i — *• u . « . ls- w. 20- Pana- i B° I,9di n: „Kniaź Igo,r '‘„X«,opera-
a rtys ta  ZSRR Jerzy Zawadski. : F ra n c ji"  D. C hrabrow ickiego, i ~  ..Niezaponmt.ny r o b i l i "  , ” n~  » * , '» “  ^ a” omości
w ychow anek M C H A T -u , uczeń j „S z to rm " W. B ili-B ie ło c e rk o w - i „T a ra s  Śzewczenko" — g. 11, 13.15, j 6.00, 7.00, 8.00, 12.04, 17.00, 21.00. 23.50. 
K. S tan isławskiego i E . W ach- skiego, ..O tello“  Szekspira, i IS.S#, 17.45, 20. Śląsk — „Niezapom- 1 _ 05 „M u z y k a  na dzień dobry1 
tangowa. G ra ł on w  M C H A T -c ie  „M aska rada" Lerm ontow a i  ‘

„S te fa n  C z a rn ie c k i i  je g o  ż o łn ie rz e  
— g. 19. S a ty ry k ó w  — „ B iu r o  d o c in - 

• k ó w “  — g. 19.30. B a j — „ K r ó lo w a  
ś n ie g u “  — g. 16.30. G u l iw e r  — „G u -  

; l iw e r  w  k ra in ie  L i l ip u tó w “  — g. 17.

K I N A

E d w a rd a  O le a rc z y k a , 16.40 Z a g a d k a  
n a u k o w a  w  o p ra ć . m g r. H a l in y  M y -, 
s l ic k ie j,  17.00 A u d . l ite ra c k a .  17.30 
„ D la  każdego  coś m iłe g o “ , 18.30 M ó 
w i.  N o w a  H u ta , 18.40 G ra  O rk ie s trą  
taneczna  P. R. p .d . Ja na  C a jm e ra , 
19.00 N a ra d io w e j e s tra d z ie , 20.3® 

M o s k w a  — ..N ie z a p o m n ia n y  ro k  W iad . s p o rto w e . ‘ 20.35 A le k s a n d e r

Czackiego w  n ieśm ierte lne j j kom edia G oldoniego „Zabaw ny 
zrozum ia ły dla robotn iczych cha rak te ryzu je  rów nież całą j kom edii G ribo jedow a „M ą d re - ' p rzypadek“ , 
w idzów, bow iem  repe rtua r je -  dalszą drogę tw órczą tea tru . m u b iada“ , oraz hrabiego A l - j  W  teatrze p racu je  około 150
go składa! się z u tw o rów  o po- ! W  dniach W ie lk ie j W ojny j m av ivę  w  „W eselu F iga ra “ ; osób. Na czele zespołu, k tó ry
w łada jących narodow i o boha- j Narodowej T ea tr im . Mossowie- j Beaumarchais. j w y jecha ł na gościnne występy
terach.Avo.jny dom owej, o m ło - ; ta w ys ta w ił szereg pa trio tycz- ! Zaw adski jest n ie  ty lk o  w y -  ; do P olsk i stoi d y re k to r tea tru
dych bo jow nikach , o fia rn ie  w a i-  ; nych przedstaw ień, w ych ow u ją - j soce u ta len tow anym  aktorem . | M. S trie lcow  i k ie ro w n ik  a rty -
czących z w rogam i K ra ju  Rad, i cyc ł naród radzieck i w  duchu ] lecz także znakom itym  reżyse- j styczny, g łów ny reżyser, a rty s ta .:
o ludziach um acniających zdo- ; n ieubłaganej w a lk i z h itłe ro w - | rem. Otoczony młodzieżą stw o- 1 lu do w y ZSRR J. Zawadski.
bycze W ie lk iego Października, i sk im i okupantam i. Do repertua- | rz y ł on swoje studio, k tó re  w y - | W skład zespołu, tea tru  wcho- j

Pierwsze przedstaw ienia tea- | ru  tea tru  weszły w  te wojenne ! rosło później w  samodzielny ; dzą W yb itn i m is trzow ie  sceny i !
t ru  „B u n t“  i  „C zapa jew " we- ; la ta  tak ie  u tw o ry  ja k : „F ro n t” tea tr. T ea tr ten g ra ł w  ciągu ; f ilm u  a rtyśc i lu d o w i Z S R R :
dług klasycznych u tw o rów  D y- A. K orn ie jczuka . „N a jazd " L. i w ie lu  la t w  M oskw ie  i w  Ro- j W iera M arecka i  M ik o ła j M o r- !
m itra  Furm anow a, p rz y ję li z j Leonowa, „R os jan ie“  K . Simo- ; stów ie nad Donem. Później po- j  dw inow , a rtyśc i lu do w i RFSRR ! 
zachwytem  radzieccy w idzow ie. | nowa. W  przedstaw ieniach tych | w ierzono Zawadskiem u k ie ró w - i F. Raniewska, O. A bdu łow , B. |
Później te a tr w y s ta w ił sztukę ! przedstaw ił tea tr pod k ie ro w n i- i n ic tw o  artystyczne T eatru  im . ; O len in , R. P ia tt, ząsłużony a r ty -  • 
o budow n ic tw ie  socja listycz- j ctwem  swego głównego reżyse- j Mossowieta. W ystaw ione przez I sta RFSRR R. G ieraga i  inn i. 
nym  „C em ent" F iodora G ład- i ra, ludowego a rtys ty  ZSRR Je- i niego przedstaw ienia w yró żn ia - J W ystępy gościnne jednego z j 
kow a i „.Sztorm " W. B il ł-B ie ło -  : rzego Zawadskiego, wzruszają- i ją  się psychologiczną głębią i j najlepszych tea trów  dram atycz- ; 
cerkowskięgo ze znakom itym  ce postaci żołnierzy, broniących \ w yraz is tą  teatra lnością. Ich ¡ nych M oskw y przyczynią się 
aktorem , n ieżyjącym  ju ż  dziś : swej ojczyzny, ukazał prostych ! właściwością jest w ie lka  różno- j n ie w ą tp liw ie  do szerokiego za- 
W. W ani nem. k tó ry  odtw arza ł i lu dz i radzieckich, k tó rzy  nie j rodność ba rw  scenicznych, oraz i poznania polskiego spo łeczeń-i
postać oddanego ojczyźnie i  re- szczędzili o fia r w walce z w ro - ; w ysok i poziom smaku a r ty -  ; stwa z k u ltu rą  tea tra lną  K ra ju  j
w o lu c ji m łodego m arynarza. W agiem . ¡stycznego. 'R ad . Podróż ta przyczyn i s ię !
przedstaw ieniach tych pociąga- , Również i po w o jn ie  Teatr j W  k w ie tn iu  1949 roku społe- i również do dalszego pogłębię- | 
ła w idzów  prawda życia, górą- im . Mossowieta pozostał nadal : czeństwo M oskw y obchodziło ; nia w ięzów k u ltu ra ln y c h  i p rzy- \
ca w iara  i rew o lucy jna  rom an- przodującym , wysoce ideowym  | uroczyście 25-lecie T eatru  im. jaźn i m iędzy dwoma w o lnym i j moścTs.oo, 7.00, s.o«, 12.04, 16.00, 20.00 
tyka. T ym i pracam i zdobyw ał ko lek tyw em  tw órczym , głoszą- ! Mossowieta. Na mocy decyzji ; narodam i, b ron iącym i n ieugię- i 22.00. 
sobie tea tr coraz w iększą popu- j cym w ie lką  prawdę radzieckie j j rządu radzieckiego tea tr został ;.,cie i  konsekw entn ie w ie lk ie j

n ia n y  r o k  1919“  <w w e rs j i  o ry g .)— i 7-05 K a le n d a rz  R a d io w y , 7.10 ..O d 
g l i  14 16 18 20. A t la n t ic  — , S w i-  i oaeloclii do m e lo d ii “ , 8.20 K w a d ra n s  
n ia r k a  i  p a s tu c h “  — g. 10, 12, 14, j a  j P o p u la rn e j m u z y k i s y m fo n ic z n e j, 
18, 2o. P o lo n ia  — „.M ię d z y n a ro d o w a  ! W szechn ica  R a d io w a  — k u rs  I I ,  
K o n fe re n c ja  G ospoda rcza  w  M n - i 8-5? M u z y k a  k la s y c z n a , 9.25 W ie i 
s k w i — g. 12, 14, o ra z  „M ło d a  
G w a rd ia “  I  s e ria  — , g. 16, 18, 20. 
S to lic a  — „ S k a r b "  — g. 16, 18, 20. 
W —Z  — „T a ra s  Ś ze w cze n ko “  — g.
11. 13.15, 13.30, 17.45, 20. 1 M a j —
..E xpress  M o skw a  — Ocean Spo
k o jn y "  — S 12, 14, 16. 18, 20. O cho 
ta  — „ K u r h a n  M a ła c h o w s k i"  — g.
12. 14, 16. ta. 20. S y re na  — ..S a ła w a t. 
w ó d z  B a s z k iró w “  — g. 14. 16. is . 50. 
Tęcza  — ..U lic a  G ra n ic z n a “  — g.
13. 15.15, 17.30, 19.45. L o tn ik  — „S ta 
te k  D e rb e n t“  — g. 16, 18, 20. O lsz tyn  
(W io c h y ) — „D .S . 70 n ie  d z ia ła “  — 
g. 17, 19.

P O R A N K I
S y re n a  — „C z a ro d z ie js k i k r y s z ta ł“  

-  g. 12.

) ta ń c z y  i śp iew a . 9.40 A u d . d la  d z ie - 
\ c i rv  w ie k u  p rz e d s z k o ln y m , 9.55 
; S k rz y n k a  ogó ln a  P . R . w  oprać , 
j  T . K rz e m ie n ia , 10.10 P o e z ja  i  m u -  
i 7-yka, 10.40 z  c y k lu :  „N o w o ś c i te c h -  
; n iczn e  i n a u k o w e “  — pog. d r. inż ,
1 E d w a rd a  C z e tw e r ty ń s k ie g o  p .t. 
j „W o d a  p ły n ie  pod  g ó rę “ , 10.50 R o- 
i b o tn ic z e  Z e s p o ły  Ś w ie tlic o w e  p rz e d  

m ik ro fo n e m  P . R. n . io  „5 :0  d la  
i m ło d o ś c i“ , 11.40 S k rz y n k a  W s z e c h - /  
: n ic y  R a d io w e j, 12.15 P o ra n e k  s y m 

fo n ic z n y  w  w y k .  O rk . R ozg ł. B y d -  
! g o s k ie j p . r . p .d . A rn o ld a  R ez le ra ,
! 13.15 F e lie to n , 13.30 K o n c e r t  M a n -  
! d o lin is tó w  O rk . R ozg ł. Ł ó d z k ie j P .R .
! P d. E d w a rd a  C iu k s z y . 14.10 W a r-  
1 szaw skt T y g o d n ik  D ź w 'ię k o w v , 14.25 

K o n c e r t  życzeń. 14.40 M u z y k a  d la  
w s z y s tk ic h , 15.15 A u d . d la  d z ie c i,

(U w a g a : re p e r tu a r  k in  p od a jem y . ¡ 16.00 M u z y k a , 15.20 K o n c e r t  s o li
n a  p o d s ta w ie  k o m u n ik a tu  O k rę g o 
w ego  Z a rz ą d u  K in ,  W arszaw a , u l.  
J a g ie llo ń s k a  26 te ł.  (10) 44-34).

R A D I O
N IE D Z IE L A  » L IS T O P A D A  

P ro g ra m  I — na  fa l i  1322 m.
P ro g ra m  d n ia  7.20, 14.00, W ia do -

s tó w  ra d z ie c k ic h , 16.45 U tw o ry  f o r 
te p ia n o w e  w  u k ła d z ie  i  w y k o n a n iu  
W ik to ra  K a rw iń s k ie g o . 17.15 K o n 
c e r t O rk . R ozg ł. W ro c ła w s k ie j P .R . 
p .d . Tadeusza  S e re d y ń s k ie g o , 17.55 
A u d . l ite ra c k a . 18.00 „L u b o w  J a ro -  
w a ja “  s łu c h o w is k o  w g  s z tu k i K o n 
s ta n te g o  T re n ie w a . 19.30 M e lo d ie  
taneczne  w  w y k .  Ze sp o łu  In s t r u 
m e n ta ln e g o  p .d . Je rzego  H a ra ld a , 
20.00 K o n c e r t  C h o p in o w s k i, 20.30 N a  
fa l i  h u m o ru  i s a ty ry ,  21.30 M u z y k a  
taneczna . 22.00 W ia do m o śc i s p o rto -

fi; 05 „M u z y k a  na d z ień  d o b ry “ , j w e  z c a łe j P o ls k i, 22.40 „W ie c z o rn a

łarność i m iłość narodu, a sztu- I sztuki. Szeregowi przedstaw ień i nagrodzony orderem  „C zerw o- i sprawy poko ju  w  całym  świecie" 1 S e n d a iz ^a d io w y ,0 ST^Hadźiećka ' ^ T ^ d r ia ł lm ^ ^ i i i t ó w !  symfonicz'


